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Nota protestacyjna do rządu Sowietów 
z p o w o d u w ł a m a n i a d o g m a c h u pose lstwa 

p o l s k i e g o w Ploshwie 
Rząd polski domaga się surowego śledztwa. 

Warszawa, 26 lutego. kłem Pletrow, który otworzył drzwi do ' czątkę świadczącą, że 
Przed kilkoma dniami donosiliśmy, że Kabinetu przy użyciu wytrychu. P le - ! STRÓJ TEN POCHODZI Z MAGAZY-

w nocy z 16 na 17 lutego r.b. w gmachu trow schwytany został o g. 10.46 w no- NU GPU. 
poselstwa polskiego w Moskwie w loka-jcy i podał się za listonosza, który przy- w kieszeni prócz kompletu narządzi 

był do poselstwa w celu doręczenia de- złodziejskich znaleziono przy Pietrowic 
peszy. I „ o w y n o t e s z ołówkiem i kartę żywno-

Rzeczywiście posiadał on przy sobie 
torbę listonosza typu 

lu posła Patka przytrzymano tajemni­
czego osobnika, udającego listonosza, o 
którym urzędnicy poselstwa mają na 
podstawie pewnych dowodów prawo są­
dzić, że jest on urzędnikiem GPU. 

W związku z tą tajemniczą historją 
wczoraj wieczorem polski charge daiiai 
res w Moskwie Zieliński zlożyl w komi-
sarjacie do spraw zagranicznych notę 
rządu polskiego. 

Nota ta stwierdza, że w dniu l t lute­
go poseł polski w Moskwie Stanisław 
Patek wyjechał do Warszawy a po jego 
wyjeździe całe pierwsze piętro gmachu 
poselstwa polskiego, mieszczącego się 
przy ul. Worowskiego 21 było niezamie­
szkałe. 

W nocy z 16 na 17 lutego, a więc w 
5 dni po wyjeździe min. Patka, służba 
poselstwa polskiego złapała w jego ga­
binecie ln flagranti osobnika nazwis-

używanego jesz­
cze za czasów carskich. W torbie znale­
ziono trzy depesze, ale w kieszeni owe­
go listonosza znaleziono komplet Instru­
mentów służących do otwierania najbar 
dziej skomplikowanych zamków u 
drzwi, jak I u szuflad. 

Po godzinie Pletrow zmienił zezna 

binetu min. Patka, gdzie w biurkach 
znajdują się ważne tajne dokumenty. 

Pozatem nota żąda zastosowania 
przez rząd sowiecki środków, któreby 
wykluczyły na przyszłość tego rodzaju 
wypadki i 
PROSI O POINFORMOWANIE R7ĄDU 
POLSKIEGO O WYNIKACH ŚLEDZ­

T W A . 
Zaznaczyć należy, że na dzień 16 lutego 
wyznaczony był w poselstwie niemiec-
kiem w Moskwie bal, na który mieli przy 

poselstwa pol-

śdową wydana przez GPU oraz 
W O S K O W Y MODEL ZAMKU OD 
DRZWI WEJŚCIOWYCH DO POSEL­

S T W A . 

Mimo, Iż Pletrow schwytany był o 
godz. 10.46 dopiero o g. 2.15 w nocy j być wszyscy urzędnicy 
przybyli do poselstwa przedstawiciele skiego. 
milicji sowieckiej, gdyż przez cały ten Pietrow najwidoczniej był o wszyst-

nia i oświadczył, że nie jest listonoszem c z a s o d schwytania Piętrowa nie można kiem poinformowany i dlatego wybrał 
ale złodziejem i przybył dopiero wieczó b , y ł o z 8 , n a c , l u Poselstwa dotelefonować, ten dzień dla włamania się do gmach?; 
rem z Odessy i S 'S do żadnego urzędu sowieckiego, na-

Nota polska wyjaśnia dalej, że jak- w e t , do komisariatu spraw zagranicz-
kolwlek Pietrow zeznał, że był złodzie- ? d z i ? & k o k r ó t k o k t o s o ś w a d -
lem, jednak nie wziął żadnych warto- " y ł , ze obecnie dyżury nocne zostały 
ściowych przedmiotów stojących na m c , z n e s l 0 " e 

blach w pokojach posła. Rząd polski żąda w swej nocie skru- ^ „ F W , » l T » » « ; 
Pletrow ubrany był dostatnio, a na pulatnego śledztwa dla wyjaśnienia roli mogli schwytać tajemnezego włamywa 

podszewce jego ubrania znaleziono pic- Piętrowa i powodu jego przytycia do ' 

poselstwa. 
W ostatniej chwli poselstwo niemiec 

kie w Moskwie zmuszone było bal odro 
czyć do dnia następnego i tylko dzięki 
temu, że bal został odroczony, urzędni­
cy polscy znajdowali się w poselstwie i 

cza. 

przez sejmową komisję spraw zagranicznych. — Za ustawą ratyfi­
kacyjną głosowali posłowie klubów B. B. i P. P. S. C. K. W. 

ftafyfikacla traktatu wzmocni stanowisko PoisHi na terenie międzynarodowym 
Warszawa, 26 lutego 

Zgodnie z naszemi przewidywaniami 
we wczorajszym numerze „Republiki" 
traktat handlowy polsko - niemiecki zo­
stał przez komisję sejmową ratyfikowa­
ny aczkolwiek z dużemi trudnościami. 

Dziś od rana komisja spraw zagrani­
cznych sejmu kontynuowała dyskusję 
nad ustawą o ratyfikacji tego traktatu i 
pewnego rodzaju sensację wywołało 
przemówienie przedtsawiciela socjali­
stów posła Czapińskiego (PPS) , który 
jako jedyny z mówców opozycyjnych 
popart stanowisko rządu i wypowiedział 
się za ratyfikowaniem tego traktatu. 
Poseł Czapiński podkreślił w swem prze 
mówieniu dobre strony traktatu i przede 
wszystkiem fakt, przyznania Polsce kon 
tyngentu na eksport węgla. 

Mówca uważa, że w Interesie popra­
wy stosunków polsko - niemieckich, któ 
re sa naprężone nie z winy Polski, nale­
ży traktat ratyfikować. 

W toku dalszej dyskusji przemawiaj 
poseł Mackiewicz (BB), wywodząc, że 
choc :aż BBWR nie uważa traktatu za 
idealny, to jednak zgodnie z pokojową 
lin;ą polskiej polityki zagranicznej bę­
dzie głosował za ratyfikowaniem trak­
tatu handlowego. Przy sposobności po­
seł Mackiewicz poruszył sprawę nie­
mieckiej propagandy za rewizją granic 
wschodnich i wskazał, że Niemcy o-
świadczają sie za „pokojową" rewizją 
tych granic. Mówca uważa, że z takicm 
samem powodzeniem można mówić o 
pokojowej mobilizacji albo o pokojów cm 
strzelaniu z armat, gdyż w „pokojową 
'ewizję granic" nikt nie uwierzy, a każ­

dy wie, że skoro ktoś przystąpi do zmia 
ny granic polskich, to rozpęta burzę wo­
jenną w całej Europie. 

Pod koniec dyskusji obszernych wy 
jaśnień udzjelil ponownie przedstawi­
ciel rządu, naczelnik Lipski i wicemini­

ster dr. Dolcżal, podtrzymując stanowi­
sko rządu, wyrażające się w dążeniu do 
ratyfikowania traktatu, a to dla wykaza 
nia pokojowych dążeń Polski. 

Po zakończeniu dyskusji głos zabrał 
referent dr. Jeszke (BB), który procił o 

Racjonalizacja przemysłu łódzkiego. 
Plin. l»Bri5Stfor p o d e j m i e i n t e r w e n c j e 

Warszawa, 26 lutego. 
Dowiadujemy się, że minister przemysłu i handlu Aleksander Prystor po od­

bytej konferencji z przemysłowcami łódzkimi rozważa obecnie możll.vość zasto-
wanla środków zapewniających racjonalizacje produkcji w przemyśle włókien­
niczym. 

Opracowanie tego rodzaju środków należy powitać z uznaniem, gdyż dały­
by one podstawę dla szybkiej konsolidacji przemysłu włókienniczego. 

zwolnienie go ze stanowiska referenta 
na plenum sejmu, gdyż jako przedstawi­
ciel dzielnicy poznańskiej nie może gło­
sować za ratyfikowaniem traktatu. 

Poseł dr. Stroński (kl. nar.) składa 
wniosek o odroczenie sprawy ratyfika 
cji. W głosowaniu wniosek ten odrzuco­
no. Prezes ks. Radziwił zarządził gło­
sowanie nad ustawą ratyfikacyjną. Usta 
wę tę przyjęto. Za ratyfikacją głosował 
klub BB i P P S CKW. przeciwko usta 
wie klub narodowy 1 klub chłopski. 

Przedstawiciele Ukraińców, Chade­
cji i NPR-prawicy byli nieobecni na po­
siedzeniu. Poseł dr. Jeszke wstrzymał 
się od głosowania. 

W końcu posiedzenia przydzielono re 
ferat traktatu handlowego polsko - nie­
mieckiego na plenum sejmu posłowi Wa 
lewskiemu (BB) i na tern posiedzenie 
zamknięto. 

Wielka debata nad zmianą konstytucji 
rozpocznie się we wtorek w sejmie 

Warszawa, 26 lutego 
Po naradzie p. marszałka Świtalskie 

go ustalono ostatecznie terminy debaty 
konstytucyjnej. 

Posiedzenie sejmu, wyznaczone na 
wtorek całkowicie poświęcone będzie 

' dyskusji generał iej nad projektem kon­
stytucji, wniesionyw przez Blok Bezpar­
tyjny. 

Z ramienia Bloku zabiorą głos praw­
dopodobnie prezes Klubu p. Jędrzeje-

wicz, prof. Makowski oraz p. wicemar-! 
szalek Car. | 

Stanowisko opozycji dotychczas nie 
jest wyklarowane. Istnieją dwa kierunki: J 
jedni uważają, że należy podczas debaty 
generalnej złożyć krótkie deklaracje, w 
których kluby lewicy oświadczą, że spra 
wa rewizji konstytucji, wobec panujące­
go kryzysu ekonomicznego, schodzi na 
plan drugi. Natomiast przedstawiciele 
kierunku umiarkowanego opozycji 6 p r z e 

ciwiają się temu poglądowi, wysuwając 
hasło przyjęcia udziału w pracy nad re­
wizją konstytucji. 

W każdym razie zainteresowanie 
sejmu skupia się dziś już nad tem zagad­
nieniem. 

Po debacie generalnej, która zajmie 
tylko jeden dzień, to jest lyłorek, wnio­
sek konstytucyjny przejdzie do komisji, 
która rozpocznie żmudną pracę dysku­
syjną. 
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N a s i l e n i e I f r y z y s u g o s p o d a r c z e g o 
zaczyna s i ę powoli zmnieiszać.—nieuzasadniony pesy­

mizm.—Jia wiosnę oczekiwał należy wydainei poprawy. 
Sytuacja gospodarcza w oświetleniu Instytutu Badania Koniunktur. 

j-_- n S . ł y i f U- t ,?Ad!"ia K
ł

o n ' u . n k f c u r Gospo-1 wyjątkowo ciężkie. Przyczyniły się do ; czątku lutego rozpoczął się ruch z w y ż - ' tamy dla swobodnego krążenia towarów 
1 tego rosnące trudności finansowe p r z y k o wy cen bawełny i niektórych me łali i potęgują w poszczególnych krajach ist-

malejącycb przychodach. Ceny zbóż i (miedzi, cyny, ołowiu). Zwiększyła się w niejące trudności ekonomiczne. Drak 
- .,«-!• zaufania, wywołany czynnikami polilycz 

nemi, uniemożliwia przepływ długotermi 

gospo-charakteryzuje obecną sytuację 
darczą: 

Ograniczenie rozmiarów wytwórczo 
ści przemysłowej przybrało w styczniu 
silniejsze rozmiary niż. w grudniu. Ogól 
ny wskaźnik produkcji przemysłowej ob­
niżył się ze 102,0 w grudniu do 95,4 w 
styczniu. Jakkolwiek wzrastająca w dal 
szym ciągu liczba bezrobotnych wskazu 
je na to, że redukcja wytwarzania odby­
wała się również i w lutym, to jednakże 
zmniejszenie się tempa wzrostu bezrobo 
cia w ciągu ostatnich kilku dni zapowia 
da zbliżający się koniec procesu ograni­
czania produkcji. 

Zmniejszenie się zysków przedsię­
biorstw, głównie w związku ze spad­
kiem cen, również detalicznych, odbiło 
się ujemnie na rozmiarach akumulac:i 
kapitału, czego wyrazem jest słaby do­
pływ wkładów do instytucji kredyto­
wych. Zmniejszona w ten sposób podaż 
kapitału przy zwiększonym popycie z 
powodu wzrostu zapasów towarów tnog 
laby doprowadzić do znacznego zwięk­
szenia ciasnoty na rynku pieniężnym. 
Jednak sytuacja na rynku pieniężnym 
nie wykazała dotychczas wyraźnego po­
gorszenia, lecz tylko zahamowanie pro­
cesu upłynnienia się rynku pieniężnego, 
który odbywał się do jesieni roku ubieg 
lego. Należy to przypisać gwałtownemu 
ograniczeniu ruchu budowlanego i roz­
miarów dokonywanych inwestycyj. W 
początkach lutego dała się zauważyć pe 
wna poprawa kursów papierów procen­
towych i akcyj w związku z poprawą 
kursów na giełdach zagranicznych. 

Sytuacja w gałęziach produkcji dóbr 
wytwórczych kształtuje się nadal niepo 
nyślnie. Silne zmniejszenie się produkcu 

iv'i*'tjbyt\i przy zwiększonych •, objawach 
niewypłacalności, zwłaszcza w metalo­
wym przemyśle przetwórczym, wskazu-
ą na to, że ponownie wzmożone proce-
y likwidacyjne nie zostały w tej dzie­

dzinie jeszcze zakończone. Środki pie­
niężne, przeznaczone na sfinansowanie 
uchu budowlanego w roku 1931 ze źró 

dcl publicznych, są w obecnej chwili zna 
cznie niższe niż w r. ub. 

W przemyśle włókienniczym nastąpi 
ło w styczniu dalsze zmniejszenie się roz 
miar ów produkcji przy skurczonych ob­
rotach. W najbliższej przyszłości otwie-
rają się możliwości rozszerzenia zbytu z 
;wagi na brak zapasów towarów wio-
annych i letnich na składach oraz ze 

względu na znaczną poprawę wypłacal­
ności. Odsetek protestów wekslowych 
w łódzkim okręgu włókienniczym, który 
w kwietniu 1930 r. wynosił 15,73 proc., 
wykazywał od tego czasu niemal nie­
przerwaną tendencję zniżkową, a w sty­
czniu roku bieżącego spadł do 3,27 proc. 
1. j , do poziomu prawie normalnego. Po­
dobnie silna poprawa wypłacalności da 
ia się zauważyć również i w okręgach 
konsumeji tkanin. Przemysł włókienni­
czy może się więc spodziewać wzrostu 
obrotów celem uzupełnienia składów w 
handlu; być może, iż wzrost obrotów na 
stąpi już w marcu, z uwagi na zbliżający 
się okres świąt wielkanocnych. 

Położenie rolnictwa było w styczniu 
11—111 llll I I • IWMWIII 

grudniem, sprzedaż nabiału gra w sezo- rynkach pieniężnych, a w lutym dał się nem., uniemożliwia P p yw 
nie zimowy^ podrzędna rolę, zmniejszył zauważy/wzrost kursów akcy, i .bliga- U j w j c b ^ P ^ § « ^ 
s,ę eksport trzody chlewne,. W lutym | « * • Zresztą I ubogich, co^ównież hamuje wy j śc i e , 
nastąpiła pewna poprawa w zbycie i w 
otrzymywanych cenach, natomiast trud zaostrzający się stan wojny gospodar-

?KltwiS™?„T m C W y d a j ą S,ą l a t W G d° c z a' ml*dzy Państwami, który "prowadzi z.iKw.aowama d o n i e u s t a n n e g o p o d n 0 S 2 e n i a ceł i utrud 
MtJnin — światowe, da,c się niania wzajemnych stosunków handlo-

Zamv,a.2yc P f w " e "hamowanie wych. Cła z narzędzi obrony staią się 
procesów spadkowych. Zmniejszyły się narzędziami wojny, a to poprzez karte-

a
mtt°7Ch s u r ° w c ó w u * * P r " - , c 1 d u m P i n * - Zaradzenia* celne wywo-

rTv naLwpi 7 tnZ^ T h™?lny * i a n e Pragnieniem zwalczania skutków 
py naftowe,. Z koncern stycznia i z po- kryzysu rolnego, wytwarzają również 

Krwawa środa w Niemczech. 
W c z o r a j p o w i ó r i y ł y s ie r o z r u c h u . 

Berlin, 26 lutego. W Monachium, gdzie komuniści urzą-
fPolska Agencja TeleRraflczna) dzili szereg pochodów, policja z bronią 

Wiadomości, otrzymane w ciągu u- w ręku musiała oczyszczać z tłumu uli-
, biegłej nocy świadczą, że wczorajsze de- ce. 

mocutracje bezrobotnych urządzone | Wyjątkowo ostry charakter miały 

kryzysu, uniemożliwiając nasycenie kapi 
tałem tych krajów, które mają duże moż 
liwości inwestycyjne, a brak im zaso­
bów pieniężnych. 

Jeżeli chodzi o ocenę możliwości dal 
szego rozwoju konjunktury w Polsce na 
leży wziąć pod uwagę znaczne natęże­
nie procesów likwidacyjnych na rynku 
wewnętrznym. W przemysłach konsum-
cyjnych ograniczenie produkcji fest tak 
znaczne, zapasy zaś tak niewielkie, że 
objektywne możliwości polepszenia sy­
tuacji wydają się być duże. W produkcji 
dóbr wytwórczych warunków poprawy 
jeszcze niema, ponieważ występują one 
dopiero w późniejszym okresie wycho­
dzenia z depresji. Gdyby spadkowy ruch 
cen został zatrzymany, oczywiście po 
obniżeniu cen tych towarów, które w 
czasie depresji zniżce nie uległy, wów­
czas wytworzona zostanie obiektywno 

mocotracje oezroDoinyca urząazone wym̂ uwu w n y - . n o o r a v r _ koniunktury 

wości badeńskiej Frydburgu, gdzie w 
starciach z policją brała udział młodzież. 

Berlin, 26 lutego. 
fPoUIłł Adencia Teligi afteroa, 

Wczorajsr.e rozruchy komunistyczne 
w Berlinie powtórzyły się w godzinach 

nawet jeżeliby sytuacja rolnictwa nie u 
legła znaczniejszej zmianie na lepsze, o-
raz zawiodły kapitały zagraniczne. Oczy 
wiście wówczas rozmiary poprawy były 
by nieznaczne. 

Przewidywanie w obecnej fazie jest 

szy niemieckiej, miały przebieg niezwy 
kle ostry i krwawy. 

Ofiarą „krwawej środy" padły w Lip 
sku 4 osoby, ponadto zraniono kilka in­
nych. W Magdeburgu, Augsfourgu i Hal 
berstadt doszło do poważnych wykro­
czeń, których dopuścili się bezrobotni.' 
Policja strzelała. Szereg osób jest ran- 1 ci około kilku tysięcy osób, demonslro-
nych. , | wał na Kurfurslendnmm, wznosząc o. 

W Kolonji tłum kilku tysięcy mani- krzyki: ,,Precz z rządem! Jesteśmy gło-
festantów obrzucił policję kamieniami.' dnil". 
Również ulicami Drezna przeciągały I W śródmieściu na ul. Lińskiej oraz 
przez cały dzień pochody demonstracyj- na p'acu Poczdamskim policja starła , 
ne. W Bremie demonstranci natarli na 1 się z bezrobotnymi. W dzielnicy robotni n y . p C S y m ł f™,P° gH b l* ł . r u d n 0 s c I . * y | w a 

policie. Wywiązała się cięika walka uli czej Neukolln bezrobotni splondrowali, ™lf , n a s l r ^ ™*t*°*c* [ °h™y-., Ab;-
czna. Policjanci zmuszeni byli użyć pa. kilka składów z żywnością. P ° , d o k ° n a n ! u « 9 procesów bkw.dacy, łek gumowych. Jednego z policjuntów ra | W jednym z szynków policja areszto ^^"L81^'13

 p o opresji P ° P r a w a - .*"! 
niono sztyletem. Utarczki powtórzyły wała 52 komunistów, podejrzanych o or-1 s l b y ć m ' "»-_P"ezwyc.ężony ów nastrój 
się późno w nocy. | ganizowanie napadów rabunkowych na 

W miejscowości saskiej Penig bezro- sklepy. W ciągu całego dn!a areszlowa-
botni wyszli na ulicę z prętami żelazne- no ogółem przeszło 100 osób. 
mi. Doszło do krwawych walk z policją.' 

wieczornych. Tłum bezrobotnych w UośI jfdnak " z w y k l e utrudnione ze wzglę. 
i du na ogromne znacznie nastrr,6w psy­
chicznych podczas każdej depresji. Je­
żeli podczas ożywienia wielką rolę gra­
ją dyspozycje gospodarcze wywołane 
błędami optymizmu, w depresji — nad­
mierny i obiektywnie nieusprawiedliwio 

z bezrobotnymi. W dzielnicy robotni J ^ Ä Ä 
5I Neukolln bezrobotni splondrowali. "&lf .naslr?' n eułno*« ' °ba.^'., Ab> 
&, M X M » U I I . * r ***** ' ~ ' i t i n tlokonaniu sie nrocesów IlkWldaevi-

zywnoscia. 

pesymizmu. Zazwyczaj fakty natury ze. 
wnętrznej (np. strajk angielski w 1926 
r.), przyczyniają się do zniszczenia na­
strojów depresyjnych i sta;ą się bodź­
cem do wzmożonej działalności gospo­
darczej. Rolę takiego czynnika pobudza 
jącego mógłby odegrać także silniejszy 
dopływ kapitałów zagranicznych. 

Zważywszy powyższe, usprawiedli­
wiane wydaje się oczekiwanie, że na 
wiosnę r.b. rozpocząć się może w Polsce 
wzrost aktywności gospodarcze;, które-

Nowy proces polityczny w nosHwie. 
T a m r a z e m p r z ec iw m i e A s i e w i l i o n i 

Moskwa, 26 lutego. I łalność kontrrewolucyjną i sabotażową. 
(Polska Agencja Telejtraficzna). [Organizacja ta miała jakoby zwolenni-' g 0 natężenie i trwałość zależeć będą 

W dniu 1 marca b.r. rozpocznie się ków w centralnych ciałach komunisfycz głównie od rozmiarów dopływu dłrgoter 
w Moskwie nowy proces polityczny j nych, jak w komisariatach ludowych, w , m m o w y c h kapitałów zagranicznych, 
przewyższający rozmiarami znany pro­
ces partji przemysłowej. 

Na ławie oskarżonych zasiądzie 15 
osób pod zarzutem należenia do organi-

Banku państwa, w centralnych wła­
dzach komunistycznych i t.d. 

Oskarżenie wnosi prokurator Kry-
lenko, znany z procesu szachtyńskiego i 

zacji mieńszewickiej i prowadzącej dzia- partji przemysłowej. 

Śmierć b. posta 
Dfiamanda. 

Uchylenie ograniczeń 
narodowościowych 

u ( A f v o f o n e p r s e c li o misi t) 
senamńgą. 

Warszawa, 26 lutego 
Komisja prawnicza senatu przyjęła 

dziś projekt ustawy o uchyleniu wszyst­
kich przepisów wyjątkowych związa­
nych z pochodzeniem, narodowością, re-
linią 1 rasą obywateli polskich. 

Ustawa ta kasuje ograniczenia anty­
żydowskie, zawarte w ustawie rosyj-] 
-klej. Nad ustawą głosowały wszystkie 
fronnlctwa z wyjątkiem klubu narodo-
ego, który powstrzymał się od głoso­

wania. 1 

Warszawa, 26 lutego 
Dziś wieczorem zmarł we Lwowie 

jeden z najstarszych parlamentarzystów 
polskich i przywódców socjalistycznych 
dr. Herman Dlamand, w wieku lat 63. 

Dr. Herman Dlamand długoletni po-

Brak kontroli 1 dozoru 
n> meeUshiri fio>m**nifiatii 

autonuson>et n> (ftndomtu 
Radom, 27 lutego. 

(Polska Agenda Telegraficzna). 
Rewizja ksiąg i dokumentów prze­

prowadzona w przedsiębiorstwie 

D E l S 

RAIMO 

Godi. 20 .10 
A. Hoehn 

ifor'e ian) 
G. F i te lberg 

(dyrekcja) 

Dziecko znalazło 
śmierć w płomieniach 

Lille, 26 lutego. 
W Montidier w polskiej rodzinie Ba. 

nasików pozostawione bez opieki dzieci 
zaczęły się bawić zapałkami. Jedna z 
zapalonych zapałek spadła do kołyski miej­

skiej komunikacji autobusowej wykryła ) 11-miesięcznej córki Banasiaków. Poś 
brak kontroli i dozoru. W związku z tem ciel zajęła się od ognia i dziecko zmarło 

seł do parlamentu austriackiego, a na- ' kierownik tymczasowego zarządu mia- w strasznych męczarniach, 
stepnle do sejmu polskiego, podczas os- 'sta Radomia rozwiązał umowę z naczel-
tatnłch wyborów był ciężko chory 1 do nV™ dyrektorem przedsiębiorstw mie;- KACZYK I CZEPLINSKI PRZEWEZlE -« r j ^ « f e l « , S l 1 8 k i c h b ż ' R a d o m s k i m - NI DO WIEZIENIA W PIOTRKOWIE, sejmu obecnego nie wszedł. g k d c s t o c n o 

S a l o n N 6 d P. i. „Am P e i » P a r l i 
w*. A L A RUBINSTEIN 
zawiadamia Sz. Klijenle'ę, ż e powróc i ł a z P a ryża 
z na jnowszemi mode l ami na sezon wiosenny i letni 

Łódź, Piotrkowska 81, tel. 138-65 

i wski Kaczyk i Czepliński na 12 lat wiezie 
n'a za udział w morderstwie urzędników 
kasy chorych, zostali dziś pod silną eskor 
tą przewiezieni do więzienia w Piotrko­
wie. 

SPROSTOWANIE. 
We wczorajszej wiadomości o skaka­

niu arc. Kowalskiego zaszła fatalna po­
myłka. Kowalski jest jak wiadomo gło-

. wa kościoła mariawickiego. 
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A T A K R O S J I N A E U R O P Ę 
f H ^ ! l e W M k i k° r e s p o n? e" t c z et k i c h w r u c h J e s t P ^ n e . że pracować będą j cle Rosję sowiecki! z jej wszystkleml wa-

JL idowych Nowin wychodzących w arzedewszystklem dla wywozu, a nastę- darni, taka. jaka jest, albo Ją Ignorujecie. 
pnie dla potrzeb miejscowej ludności. - [Trzeba jednak uzgodnić zapatrywania na 
Chodzi przecież o gospodarcze pokona-!Z. S. S. R. i dla obu ewentualności opra 
nje Europy. Nie nadeszła światowa re- cować odpowiedni program, 
wolucja, więc nastąpić musi „światowe Co robić? Myślicie, żc za lat pięć lub 
bankructwo gospodarcze". Moralnie po- dziesięć pomoże wam jaki mur celny, któ 
maga Sowietom ciężka sytuacja w Euro- ry wstrzyma towary, wyrabiane przez tu 
pie, tarcia narodowościewe i nienawiści, J tejszych robotników amerykańskiemi ma 
barjery celne, wojny i bezrobocie oraz szynami i pod kierownictwem niemiec-
lekkomyślność, z jaką Europa spogląda kich inżynierów? Mylicie się bardzo! 
na sowieckiego Sfinksa: albo przyjmuje-' Należy ocknąć się, póki jeszcze czas. 

Bernie omawia w interesującym artyku 
le cele sowieckiego dumpingu: 

„Od kilku lat, źle się nam powodzi w 
Moskwie — pisze autor artykułu. Od 
dłuższego już czasu daje się zauważyć 
brak obuwia, ubrań, mieszkań, brak opa­
lu, oświetlenia, brak artykułów pierw­
szej potrzeby, nawet brak lekarstw w 
aptekach. Pierwszym jednak brakiem, 
jaki odczuwają mieszkańcy, to brak pie­
niędzy. 

W 1917 roku ruch rewolucyjny za­
początkowano w ogonkach chlebowych. 
W owym czasie, w porównaniu z chwilą 
dzisiejszą, było bardzo dobrze, można 
było bowiem wszystko otrzymać. To 
wszystko u was, na zachodzie, jest nadto 
dobrze znane. Dlatego też trzynaście lat. 
czeka Europa na upadek Sowietów. Mó­
wi się: już za kilka miesięcy, „tej zimy*', 
,na wiosnę", „ w następnym roku". Upad 
ku jednakowoż nie można się doczekać. 
Dlaczego? 

Wszystko najgorsze już tutaj przeży­
liśmy, nędzę, choroby, głód i jakikolwiek. 

kataklizm nie będzie już dla nas n i>$po -U a > ciągnącej się od pałacu króla Alionsa lub ówVęzle7j^ 
dzianką. Nastąpiło zupełne niemal stę- aż do centralnego wlezienia gdzie prze- ska ministra w nowym rządzie? 

Trzeba na plan odpowiedzieć planem. 
Walka wkrótce się rozpocznie. Siły są 
podzielone. Na zachodzie bardzo wielu 
ludzi będzie sympatyzować z Sowietami. 
Tutaj wielu ludzi ich nienawidzi. Ale kie­
rownictwo jest w rękach fanatyków, któ 
rzy pójdą przeciwko wszystkiemu, a je­
żeli uda im się wytępić całe klasy społe­
czne, to czy będą oni oszczędzać Za­
chód?!..." 

C. P. 

N a h i s z p a ń s k i m w u l k a n i e . 
Losy kraju rozstrzygane są... w celi więziennej. 

pienie umysłów i zahartowane ciała. 1 

Rząd sowiecki znajduje się w ostatniej 
fazie defenzywy i już wkrótce przystąpi 
do wielkiego ataku. Będzie to atak go­
spodarczy a zarazem polityczny. Nie bę­
dą to tajne fundusze dla partji komuni­
stycznych zachodu i dla redakcyj, ale 
zupełnie coś Innego. 

W Z. S. S. R. jak niedawno powie­
dział komisarz pracy Cichon, — praco­
wać będzie stu miijonowa armia robotni­
ków, którzy sami nic będą mogli decy­
dować o rodzaju ani miejscu swej pracy 

będą mogli być rzuceni z nad Wołgi na 
Ural, albo z Syberjl do Tuklerstanu. 

Będą to niewolnicy „pracy państwo­
wej" (ludziom tutejszym a zwłaszcza Ci-
choniowi nie podoba się, że prasa za-J 
chodnic-europejska twierdzi, że rosyjski 
robotnik jest niewolnikiem). Miljony 
tych robotników będą usiłowali znisz­
czyć zachodnią cywilizację i dzisiejszy 
prywatno-kapitalistyczny system. 

Zaledwie mała ilość sowieckich towa 
rów dostała się do krajów eurojiejskich, 
.i już cała Ameryka i Europa podniosły 
krzyk: „Dumping". Co będzie za pięć za 
dziesięć lat? Moskwa troskliwie studju-
je problem bezrobocia w państwach ka­
pitalistycznych i każdą ich słabą stronę. 
Studjuje się taktykę i strategię przyszłe­
go wielkiego pochodu i sposób postępo­
wania. 

Dumping! Mąkę i cukier sprzedaje się 
zagranicy po cenach niższych od kosz­
tów produkcji, ponieważ potrzeba konie­
cznie gotówki. Trzeba koniecznie mieć 
dolary na utrzymanie inżynlerów-facho-
wców z zagranicy. Aby zakupić maszy­
ny sprzedaje się chociażby tylko kalosze 
lub wyroby tekstylne, jakkolwiek dla 
miejscowej ludności (eh brak. Państwo 
sprzedaje po cenach najniższych zabyt­
ki starożytności, obrazy i t. p. Koszta pro 
dukcji nie są wysokie. Surowiec znajduje 
się na terenie państwa, w postaci bo­
gactw naturalnych, robotnicy otrzymują 
bardzo niskie płace, za które zaledwie 
kupić sobie mogą chleba, śledzia lub ka­
pustę. W krajach północnych pracują wy 
::nańcy, karczując bezpłatnie lasy, rąbiąc 
drzewo i t. d. Jest to drzewo budulcowe i 
opałowe, które się wywozi . 

Kończy się budowę nowych fabryk i 

Madryt w ciągu kilku dni rewolucji no entuzjastyczne okrzyki i odrazu in- 'Zamory. Pozatem wolno im prowadzić ro 
•sitowej przypominał bardzo wyglądem stępowało „zbratanie się" armji z na.o- zległą korespondencję i przyjmować go-
Peteisburg z t o k u 1917-ji'j. Wzbu^one dem. Iści oraz przyjaciół o każdej porze dn;a. 
tłumy od ranka aż do zmroku przelewa-1 W samem w :ęzieniu nastąpiły cgro- ; Rodziny przynoszą im cab stosy p-żv-
ly się po słynnym placu ,Pueiia de: S»il' (mne zmiany. Pod wpływem wypadków ! wlenia* książki, a nawet kwiaty. 
(Wrota słońca), g izie zazwyczaj spotyka na mieście dyscyplina znacznie się rozlu-1 Więzienie stało się więc w Madtycu 
ją sic wszyscy c o / w a l c i w i-kres-c wici źnjła. Nie było to więzienie, lecz raczej centralnym punktem polityki hiszpańskiej 
U'ich wydarzeń poh tyczny Silne wzbu- sanatorjum dla nielojalnych pol ityko*. Tam rozstrzygają się losy monarchii, tam 
rżenie daje się rów icż we znaki na są- Administracja więzienna znalazła się w ! toczą się rokowania między przedstaw;-
s cunicj ulicy Ałka'a i glównoj arterji mia .rzykrej sytuacji: skąd wiadomo, czy ten cielami różnych stronnictw, tam redagu­

ją się ulotki i odezwy do narodu. 
Drugą kuźnią polityki hiszpańskiej 

s-adują najwybitniejsi przedstawiciele u 

wKowych ugrupowań poręcznych, któ-
Jakże może naprzykład traktować ju­

ko więźnia byłego prezesa ministrów Za« 
jest pałac królewski. Gdy król powierzy) 

, .,- iunkcję tworzenia nowego gabinetu Guei-
rzy w niedalekiej orzysziości mogą zo- morę, który upatrzony jest na stanowi- rowi, ten przedcwszystkiem udał się cc-
s>ć:ć nawet minis.:anii. |sko prezydenta w przyszłej republice hi-1 lem przeprowadzenia pertraktacji dc 

F rzed więzieniem odbyła się najwięk- szpan sklej?... Doszło już do tego, że do więzienia, 
sza demonstracja, podcz.H którei wzno-'więzienia przybywały listy, zaadresował — Zgodzę się na stworzenie nowego 
szono okrzyki: „Precz z Anonsem!.. nc „Alkała Zamota. Prezydent Republiki gabinetu tylko pod tym warunkiem, o Ile 
„Niech żyje republika!" Wśród tłumu hiszpańskiej" i administracja więzienia panowie zechcą ze mną współpracować, 
ktoś wznosił nagle sztandar lub tra'\spa- wręczała mu te listy. |Co do podziału tek nastąpią oddzielne per 
rent z rewolucyjnym napisem. Robotnicy | Tak samo niewiadomo, co będzie w traktaejc. 
ściskali na ulicach studentów, których la najbliższej przyszłości z innymi więźn'a. 
two było rozpoznać po beretach, n.jszo- mi. Narazić więc więźniowie korzystają 

Więźniowie odpowiedzieli na to: 
—- Zgadzamy się na objęcie stanowisk . w , ^ , . 1 U w i C iuir«y&iująi —• z,gauzamy się na oojęcie stanowiSh 

l iych ńa głowte. Policji nigdzie nie t y t o . 1 z maksymalnych swobód. Wszystke cele ministrów, ale pod warunkiem, że natych 
Znikła nagle z ulic. Gdy tłum napotykał są otwarte i aresztowani zbierają s ę na 
'po drodze żołnierza lub oficera, wzuoszo dyskusję do „salonu", jak nazywano celę 

Wyrok na posłankę Kosmowską 
Warszawa, 2ó lutego. 

Wczoraj na wokandzie sądu najwyż­
szego znalazła się głośna sprawa b. pos­
łanki „Wyzwolenia", p. Ireny Kosmow­
skiej, która na jednym z wieców w Lub­
linie użyła w stosunku do ówczesnego 
prezesa rady ministrów Marszałka Józe ~~ .~ . . ^ „ — a^iaw^ nj 
fa Piłsudskiego szeregu wysoce obrafli- Najwyższy, Sąd Najwyżsi 
wych wyrażeń. wyrok skazujący. 

Sąd lubelski (grodzki) dopatrując s ię ! 

miast odbędą się nowe wybory do parła 
meiitu, który postanowi czy Hiszpania 
ma zostać monarchią, czy też ma się prze 
kształcić w republikę. Żądamy, aby w> 
bory odbyły się bez wpływów uboc/ 
uych i dlatego król będzie musiał na cza* 
wyborów opuścić granice państwa. 

Oczywiście, że król me mógł się zgo­
dzić na te warunki i pierwsza koncepcja 
utworzenia rządu upadła. 

Pozostała tylko ostatnia nadzieja: ge-

Akcja oszczędnościowa na kolei 
toez 2mra»ief»*eii io p o b o r ó w i r e d u k 

cjfi p r a c o w n i k ó w 
Warszawa, 26 lutego. 

lPr>!«ka Ac . - n l e l e S * t > » ' 

Dziś rozpoczęła się w ministerstwie 
komunikacji konferencja dyrektorów 

wszystkich dyrekcji kolejowych pod 
przewodnictwem ministra komunikacji 
inż. Alfonsa Kiihna. W obradach prócz 
dyrektorów dyrekcyj wzięli udział pod­
sekretarze stanu inż. Witold Czapski, dy­
rektor departamentu w ministerstwie ko-

w czynie p. Kosmowskiej nieposzanowa 
nia władzy — skazał ją z& to na 6 mie­sięcy więzienia. * .www***,*, tj „ w W M V U I « imucjbju . &v 

Wydział odwoławczy tamtejszego są narał Beranguer. Lecz i on nie chciał wsi 
du okręgowego wyrok ten zatwierdził, iwać jialca między drzwi. 

Na skutek skargi kasacyjnej ze stro-1 Jak się narazie zakończył kryzys ga-
ny obrońców — sprawę tę rozważał sąd błnetowy w Hiszpanii, wiadomo już z de-

zatwierdził pesz. Król powierzył niiiję tworzenia ga-
'bjnetu bezpartyjnemu admirałowi Azna-
rowi, który natychmiast sklecił nowy ga­
binet. 

Jest to nowa dyktatura wojskow.i, 
która prawdopodobnie nic zdoła pow­
strzymać na dłuższy okres buntowni­
czych prądów, nurtujących w łonie naro­
du hiszpańskiego. 

N. J, 
munikacji i naczelnicy samodzielnych wy 
działów. Tematem obrad były sprawy 
budżetowe, przedewszystkiem zaś spra­
wy związane z akcją oszczędnościową. 
Akcja ta prowadzić będzie do uzyskania 
jaknajwiększych oszczędności, jednakże 
bez uszczuplenia zasadniczych poborów 
pracowników kolejowych i bez uciekania 
się do masowej redukcji. 

Henderson u Mussoliniego 
Rzym, 26 lutego. 

(Telegram własny). 
Minister spraw zagranicznych Anglji 

Henderson i pierwszy lord admiralicji 
Alexander odbyli dziś w Palazzo Chigi 
narady z ministrem spraw zagranicznych 
Grandim i ministrem marynarki Sirianni. 

Alexander i Sirianni konferowali w o 

Żona lekarza woj­
skowego 

Poznań, 27 lutego. 
Dzisiejsza prasa donosi, że wczorai 

po południu żona lekarza — kapitana 
Stanisława Leśniewska zastrzeliła dwo­
ma strzałami z browninga 24-letnią Ali­
nę Czyżewską. Tłem zbrodni była podo­
bno zazdrość. Po dokonaniu zabójstwa, 
kapitanowa Leśniewska udała się do ko­
misariatu i po złożeniu zeznania zosta­
ła aresztowana. 

Strejk generalny 
fcofejarsąj n> JY * s « * » an f i 

Madryt, 26 lutego. 
(Telegram własny) . 

W dniu wczorajszym przystąpili kole­
nie ujawniono przebiegu konferencji, w jarze do generalnego strejku. albowiem 
kołach politycznych panuje jednak na-'rząd tylko w połowie uwzględnił i«h żą-

D o n i o s ł e n a r o d u p o l i t y c z n e 
w R i y m i e 

wę s-tosunków włosko-francusko-angiel-
skich. 

O godz. 4 po poł. obaj ministrowie an 
gielscy zostali przyjęci przez Mussolinie-
go, poczem w godzinach popołudnio­
wych toczono dalsze narady. Dotychczas 

. — — . * »vmi..wiTati « v- <vuiav.ii J J U U I y v - * . u y w i pauuie i-onas na- rząa iyiKo w potowie uwzględnił j h żą-
becności rzeczoznawców nad sprawami dzieia rychłego uregulowania spraw spor dania polwyżki pensji. Władze wysłały 

http://vuiav.ii


Str. 4 27.11 

D ź w i ę k o w e 

1931 Ni 57 

Dziś 
w i e l k a p r e m i e r a 

eRAND 
I C ł M O 

D ź w i ę k o w e 

Dzìt 
w i e l k a p r e m i e r a 

Święto dfwi«kow«| ktitemafoqtafll polskfel 
Nalpolstnicisze arcydzieło produkcji kraiowel 1951 roku 

W I A T R S S 
Według motywów Stefana Żeromskiego. Opracował : Władys ław Sieroszewski i Anatol Stern 

Porywający dramat dwóch braci, of icerów lodzi podwodnej walczących o serce kobiety. 

W rolach głównych: 

MARJA MALICKA, 
ADAM BRODZISZ, 

Eugeniusz Bodo, 
Kai. Stmosza-Stepowskl 

I Nadprogram: Florek—Perła detekty-
w ó w U. Iwerks rywal Fleiszera. 

Początek o godz. 4 pp., ost. o 10.15, w soboty, niedziele i święta o 12. ostatnio 10.15. Passe - partouts na prze-
ciąsj 10 dni nieważne za wyjątkiem urzędowych (kolor czerwony). . . . . . . . 

CENY MIEJSC na 1-szy seaus od 1.— zł., na porankach 7f gr. 1 1.— zł. 

l 
P IĄTEK, dnia 27 lutcijo 1931 roku. 

•• 11.58—12.05 Sygnał czasu z Warszawy i hej-
ii z W ieży Mariackiej w Krakowie. 12.05— 

13.15 Muzyka z płyt gramofonowych f. A. Kling-
beil. Łódź, Piotrkowska 160. 13.15—13.25 Odczy­
tanie programu dziennego i repertuar teatrów i 
lein, 13.25 —15 40 Przerwa, 15 4(1—15 50 Komuni­
kat Polak. Zw. Krótkofalowców (tr z Warcz.), 
15,50 Lekcja języka francuskiego z Warszawy. 
16.13.—17.15 Muzyka z płyt gramol, z' Warszawy, 
17 15—17.40 Odczyt z Wilna. „Opera na rozdro­
żu'' — wygi. St. Węsławski, 17.45—18.45 Kon- ' 
i:rt orkiestry mardolinistów pod' dyr. A . Szczc- 1 

;iowa ttr. z W - w y ) . 18.45—19 10 Rozmaitości, 
19.10—19 25 Komunikaty Izby Przem. Handl w 
to'dxi i odczyt, progr. r*a dz. nast., 19.25—19.40 
Muzyka z płyt. graiuof. z W-wy. 19 40—19,55 Pra 
o w y dziennik radjowy z W-wy, 20 00—20.15 
l'ogati, muzyczna, Omówienie koncertu symlo-
'.,'czncgo (tr. z W . w y ) , 20.15 Koncert symforticz 
i y . z Filii. Warszawskiej, Po koncercie komuni-
;aty : .PAT, meteor, pole., sp<~Tt , oraz retransm. 
tacyj zagranicznych. (Spacer detektorowy po 

r.iiroipie) 
SOBOTA, dnia 28 lutego. 1931 r. 

Godz. 11.53—12.05. Sygnał czasu z Warsza­
wy, i hejnał z Wieży Marjacki.:j w Krakowie. 

;2Ó5—13.15: Muzyka z. płyt gramofonowych 
lirmy A Klintibeii. Lòdi , Piotrkowska Nr. 160.' 
13.15—13.25: Odczytanie programu dziennego i i 
tepert tearów i kin. 13.25—15.35 Przerwa, 15.35 i 
16.10 „Skrzynka pocztowa radiotechniczna" — I 
koresp. bież omówi i porad technicznych udzieli 
kerown.ik Wydziału Propagandy „Polskiego 
Radja'' n. Wacław FrFenkic (tr z W-wy ) , 16.15 
—16.20 Winlomości To-w Kooperatystów z War 
szawy, 16.20—16.35 Kącik artystyczny L.S.G. (tr. | 
z W-wy ) , 16.53—16 45 Muzyka z płyt gramof. z | 
W-wy, 16 45—17.15 Kącik dla młodych talentów 
muzycznych. Wyk.: Jakub Kalccki (fortepian) 
tir. z W-wy ) , 17.15-17.40 ..Swawolne komety" , 
•yygl. dr. Feliks Buderoki (tr z W . w y ) , 17.45—' 
18.45 Program dla dzieci z Wilna 1. Słuchowi­
sko „O zajączku spraw cdliwym' 1 — według. A . 
!Dyg:eiriskiego, 2. Feljetcn Witolda Hulewicza 
Stanisław Moniuszko''. 3. Pieśni Moniuszki w 

wyk M. Wylcżyńskiei (sopran), 18.45—19.10 
Rozmaitości, 19 10—19 25 Kom. Izby Przem 
I di. w Łodzi i odczytanie programu na dzień 

nasi., 19.25—19.40 Muzyka z płyt gramof. z War 
rzawy, 19.40—19 55 Pras. dziennik radjowy z 
W-wy, 20.00—20.15 Foljcton p t. .Inteligent w 
wojsku'* — wygł. pułk. Juljusz Ulrych (Ir. z 
W-wy) . 30.15—20.30 „Cenzura w dobie powsta­
ną IViopadowego" — wygł pułk. Henryk Eilc 
Itr.z W-wy ) , 20 30—22.00 Koncert muzyki lek­
kiej w wyk.: ork. „Polskiego Radja'* pod dyr. 
Br. Szulca (tr. z W-wy) . 22.00—22.15 Fcljcton ze 
Lwowa p t. ,,Pozaki;rnaw.'iłiywc refleksje" wygł 
p. Ritta Rey, 22.15—22.35 Utwo:y Chopina, w 
wyk. Zbiegncwa Drzewieckiego' na fortepian'e 
( tr . .z W - w y ) , .22 35—24.C0 Kcramnkaly: PAT, 
me4eo.ro 1.. pol ic ! sport, oraz-muzyka taneczna z 
Warszawy • • « ' * * ' 

i II 
Zasadniczy wyrok sądu apelacyjnego. 

Sąd apelacyjny rozstrzygnął wczoraj' skład drzewa i węgla w jedinem z towa-
sponną dotychczas kwestję odstąpienia 
od umowy ubezpieczenia już po podpisa 
niu wniosku ubezpieczeniowego. 

W obecnych czasach zdarza się bar­
dzo często, i i ktoś podpisuje wniosek u-
bezpieczeniowy i następnie nie może 
wnosić składek, do płacenia których się 
zobowiązał. 

W podobnej sytuacji znalazł się ku­
piec pabjanicki Izrael Gutsztadt, który 
w roku J929 ubezpieczył od o^nia swój 

Przedwiośnie. 

Szalona dziewczyna. 

T E A T R P O P U L A R N Y W S\U GEYERA 
Piotrkowska Nr. 295. 

Jutro w sobotę, dnia 28 b. m. o godzinie 
8 m'm. 15 wieczorem i w nadzielę l . go marca 
o godz. 4-cj po poł. i o 8.15 wieczorem odegra­
ną zostanie znalkonrta sztuka w 4-ch aktach 
Gabrjeti Zapotok-ej P t „Sybir' 1 ze współudzia­
łom chóru rosyjskiego Reżyseruje dyr. J Pi-
rlaski. 

Bilety w cenie od 50 groszy do zł. 2.50 do 
naibyćia w ka6:e teatru. 

„ K R Z Y Ż A C Y " N A KOLONJE LETNIE. 
W piątek, dnia 27 b. m.. o godzinie 8 m. 15 

wieczorem odbędzie się w Teatrze Popularnym 
w sali Geyera przedstawienie na kolonie letnie, 
urządzone staraniem szkoły powszechnej Nr 85, 
na którcm odegpir-a będzie historyczna sztuka 
w 8 odslcinach Henryka S'enkioW'cza p. t „Krzy­
żacy" (Zbyszko i Danusia). Bilety wcześniej na­
bywać można w kasie teatru. 

rzystw uebzpieczeniowych. 
Między podpisaniem wniosku i wys­

tawieniem polisy upłynęło kilka tygodni. 
W międzyczasie Gutsztadt postanowił 
się nie ubezpieczać. 

Gdy więc przyszedł agent z polisą 
i zażądał wpłacenia pierwszej sk/\diki, 
kupiec odmówił przyjęcia polisy i nie 
chciał dać pieniędzy. 

Towarzystwo ubezpieczeniowe wy­
stąpiło do sądu w Łodzi, domagając się 
od Gutszładta zapłacenia rocznei skład­
ki w wysokości 1275 zł. 

Gutsztadt twierdził na rozprawie, że 
omowa o ubezpieczeniu nie została jesz­
cze zawarta, gdyż nie doręczono mu po 
lisy, wobec czego mógł jeszcze się cof­
nąć i zrezygnować z ubezpieczenia. 

Sąd okręgowy, przychylił ' się do 
iwierdzenia kupca i oddalił powództwo 
towarzystwa. 

Towarzystwo ubezpieczeniowe winio 
sło apelację. 

Na rozprawie w sądzie apelacyjnym 
pełnomocnik prawny p. Gutsztadła do­
wodził, iż odpowiedzialność towarzy­
stwa ubezpieczeniowego za wypadek, 
rozpoczyna się dopiero po wpłaceniu 
pierwszej składki. Gdyby więc naprzyk-
ład powstał pożar po podpisaniu wnios­
ku przez klijenta, lecz jeszcze przed.wrę J 

Kino ,^'112^™«^!!;«'' wyłtąpiło wreszcie z 
wielkim sndageren osnutym na tle pamiętnej 
wojny według powieści Ruperta Ilughcsa: ,,Ona 
idzie na wojnę ' . 

Główne role odtwarzają dwie bohaterki. 
Eleonora Boardman i Alma Rubens. Film , Sza­
lona Dziewczyna" posiada wszystkie cechy do­
brego obrazu kinematograf cznego, który potrafi 
utrzymać w napięciu uwagę widza, a czasem 
zmusza go nawet do niepokoju z wielkiej nie­
cierpliwości i zdenerwowania. 

Reżyseria Hendry Kinga — znakonrta. Efek­
tów bardzo wiele i to pierwszorzędnych,. rra, ja­
kie zdobyć się może tylko reżyser amerykański 

Z A W O D Y M A R S Z O W E Z W . STRZELECKIEGO 
Joik się dow.aduiemy. protektorat nad. Za-

wodami Mcrszowemi Związku Strzeleckiego 
Łódź—Powiat objęli^ pan wojewoda łódzki Ja_ 
szczołt Władysław oraz d-ca okręgu korpusu 
p. generał Małachowski Stanisław 

Komitet zawodów wprowadza w i e l i - cen­
nych nagród dla zespołów, indywidualne żetrm\ 
dla zawodników 3-cti pierwszych zespołów w 
każdej katcgorji 

Zgłoszona zespołów spodziewane s<\ w iloś­
ci większej, tnt w roku ubiegłym. Term :n zgło­
szenia ustala regulamin zawodów na dzicri /?5 
marca 1931 roku. 

H A N K A O R D O N Ó W N A . 
Radka Ordonówna — to imię eleiktryzuje 

dzisiaj masy. Śwelnc sukcesy naszej pieśniarki,' ezenicm mu polisy, towarzystwo z pew- ' 
odnoszone w kraju i zagranicą, gdzie szpalty ' nością cofnęłoby się od ubezpieczenia i ' 
dziepnrków przepeln-.one są pochwałami dla bo- ^ S p l a d t e odszkodowania, 
skiej Ordohkt, n:e są bynaipriniei wynik'om re- , *̂  w «*»ŁM». 
klamy, lecz efektem istotnej wielkiej pracy l Ze względu na to więc, iż towarzy-
wielkicgo talentu. Hanka Ordonówna potrafi s t w a ubezpieczeniowe W ten właśnie 
porwać i oczarować. W iei ustach p.oscnika gra 1 „ „ . . i _ 7 . . . . . . 
wszystkemi kolorami tęczy, przenL do głębi * P ° ? ° b stale postępują, khjenłowi rów-
serca i duszy, rozmarza i oszałamia, potrafi samu- njez powinno przysługiwać prawo odstą 
s:ć do śmiechu i do łez. To jest siłą i tafenmicą pienia od umowy w okresie między pod-
Ordonki i to jc*t jej wielkim atutem w grze z pisaniem wniosku, a wręczeniem polisy.' 

czoością. Hanka nce może n-gdy przegrać. , ' , « r ' 8 ' 
O.danówna wysti.pi w naszem mieście tylko Je- S^d apelacyjny podzielił stanowisko j 
don raz w najnowszym programie w sali Filhar- łódzkiego sątJu i również Oddalił pO-
monji w^czwartek, dn ia^ -go marca, o godzo ie w 6dztwo towarzystwa ubeZpieczcmO 
R min 3(1 wieczorem. Prócz znakomitej artyst- . 1 

ki udz'.ał biorą najlepcze aiły artystyczne stolky: w e » ° » 
S Betcherowa, Iga Korczyńska, A , Snicżydaki,' 

http://e4eo.ro
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Wschód słońc* 
Zachód stońca 
Wschód księżyca 
Zachód księżycu 
Długość dnia 
Przybyło dnia 

6.27 
5.09 

10.35 
4.06 
9.23 
2.48 

Nowa ustawa meldunkowa 
będzie odroczona do 1 stycznia 

1932 roku. 
Jak już donosiliśmy, w związku z 

wprowadzeniem nowej ustawy meldun­
kowej wyłoniły się bardzo poważne prze 
szkody natury technicznej i materjalnej 
Właściciele nieruchomości wystosowali 
do ministerstwa spraw wewnętrznych 
specjalny memorjał w tej sprawie, wska 
żując na trudności finansowe, które isto 
tnie stawiają ich w bardzo kłopotliwem 
położeniu. 

W związku z tem, jak się dowiaduje­
my, w dniach najbliższych zostanie wy­
dane rozporządzenie ministerstwa spraw 
wewnętrznych, na mocy którego termin 
wprowadzenia nowej ustawy przesunię­
ty będzie o 10 miesięcy i obowiązywać 
będzie dopiero z dniem 1 stycznia 1932. 

By jednak po tym czasie ponownie 
nie wyłoniły się trudności, ministerstwo 
zarządzi, że wszystkie nowe meldunki 
będą już przeprowadzane na nowej za­
sadzie, a co do starych, przygotowania 
mają być poczynione w ciągu całego 
|- jeżącego roku. 

Zarządzenie" to wydane zostanie w 
c iogu najbliższych dini. fil. 

Dyfteryt w Łodzi. 
Przeszło 1000 wypadków rocznie. 

W roku ubiegłym zarejestrowano w 
! ;dzi 1343 prz3"pad'ki błonicy (dyftęry-

i). w poprzednim zaś roku było 1000 
! rzypadków tej choroby. 

State zwiększanie się przypadków 
lonicy jest stwierdzone w całej Euro­

pie, przyczem zaznaczyć należy. Iz w 
ostatnich latach coraz częstsze są wy­
padki ciężkiego przebiegu tej choroby. 

Liczba zgonów z powodu błonicy jest 
największa z pośród ostrych chorób za­
kaźnych. 

W Łodzi w roku ubiegłym zmarło na 
błonicę 100 osób, co stanowi 16,5 na 
100.000 mieszkańców. 

Jedyną racjonalną bronią przeciw tej 
chorobie są szczepienia zapobiegawcze. 

Byk zabił robotnika 
Tragiczny wypadek w rzeźni. 
W rzeźni miejskiej przy ul. Inżynier­

skiej 1 wydarzył się wczoraj tragiczny 
wypadek. 

W godzinach rannych jeden z robotni 
ków Bolesław Jabłoński, zatrudniony 

przy uboju bydła, został kopnięty w bok 
przez rozjuszonego byka. 

Jabłoński rzucony z ogromną silą w 
kąt sali, runął na kamienną podłogę i roz­
trzaskał sobie czaszkę. 

Robotnicy, będący świadkami strasz­
nej sceny, przenieśli Jabłońskiego do in­
nej sali i telefonicznie zaalarmowali pogo 
towje kasy chorych. 

Przybyły lekarz zdołał jedynie stwier 
dzić zgon. 

Zwłoki zabezpieczono na miejscu do 
zejścia władz sądowo-poljcyjnych. (d) 

S p o k ó j w p rzemyś le ł ó d z k i m . 
Wszystkie zatargi w większych fabrykach zostały zlikwidowane. 

(Robotnicy nie &od%a się na obniżenie plac. 
W dniu wczorajszym we wszyetkich 

związkach zawodowych włókniarzy od­
bywały s{ę walne zebrania delegatów 
fabrycznych, na których omawiano obe­
cną sytuację w przemyśle i poszczegól­
nych fabrykach w Lodz i 

W pierwszym rzędzie stwierdzono, 
że zatargi pomiędzy robotnikami a za­
rządami fabryk włókienniczych, w osta­
tnim czasie ustały niemal zupełnie. Wa­
runki pracy i płacy robotników nie są 
obecnie nigdzie zmieniane. Jedynie w dro 
bnycb zakładach przemysłowych zda­

rzają się drobne zatargi, które są szybko 
likwidowane. W większych fabrykach 
należących do przemysłu wielkiego I śre­
dniego w ostatnim czasie żadne zmiany 
nie nastąpiły. 

Z kolei poddano dyskusji sprawę za­
mierzonego rozwiązania umowy obowią­
zującej w przemyśle włókienniczym. Na 
wstępie stwierdzono, iż umowa nie bę­
dzie w bieżącym miesiącu wypowiedzia­
na. Wszystko jednak wskazuje na to, że 
związki przemysłowe powezmą taką de­
cyzję i to w najbliższej przyszłości, wo-

Ile wynosi podwyżka 
z tytułu dodatku do podatku od uposażeń. 

Uchwalony przez sejm projekt usta 
wy o 10-procentowym dodatku do po­
datku wywołał wśród szerokich rzesz 
pracowników prywatnych ł państwo­

wych wielkie zaniepokojenie. 10-procen-
towy dodatek wydawał się Istotnie bar­
dzo poważnem obciążeniem uposażeń. 

Tymczasem, po zasięgnięciu w spra­
wie tej źródłowych informacyj, okazało 
się, że dodatek ten w najmniejszym sto­
pniu obciąża ogół pracowniczy l w grun­
cie rzeczy jest tak niewielki, że zupełnie 
nie obciąży budżetu pracowniczego. 

A więc, urzędnik w czwartym stop­
niu służbowym, pobierający uposażenie 
w wysokości 1.040 złotych będzie płacił 
miesięcznie zaledwie o 3 zł. 72 gr. wiecel 
niż dotychzas. Tak wysokie uposażenie 
otrzymują jednak tylko nieliczni urzęd­
nicy, a w niższych stopniach służbowych 
różnica ta jest daleko mniejsza. 

Urzędnicy w siódmym stopniu służ­
bowym, pobierający 430 złotych mie­
sięcznie, opłacać będą zaledwie o 1 zł. 

25 gr. więcej. Urzędnicy w 9-ym stopnia 
służbowym (urzędników tego stopnia 
jest w służbie państwowej najwięcej), 
będzie opłacał zaledwie 50 groszy wtecej. 
Dla funkcjonariusza najniższego, bo 16 
stopnia różnica wynosi tylko 32 gr. 

Podobnie przedstawia sk? sprawa i 
podatkami, opłacanemi przez pracowni­
ków prywatnych. Pracownicy, pobiera­
jący poniżej 200 zł. wogóle nie są obcią­
żani podatkami. Pracownik zarabiający 
300 złotych dopłacać będzie obecnie róż­
nicę zaledwie 60 groszy, zarabiający 500 
złotych — różnicę zł. 125. Zarabiający 
800 złotych dopłacać będzie obecnie róż­
nicę zł. 3 gr. 20 i t.d. 

Jak widać z powyższego, podwyż­
szenie o 01 procent podatku dochodowe­
go nie odbije się na zarobkach pracowni­
czych, gdyż podatek ten, w ogólnej licz­
bie świadczeń, opłacanych przez pracow­
ników umysłowych stanowi najbardziej 
minimalną sumę. Powodów do niepokoju 
niema więc żadnych, (—is) 

Wierzyciele hipoteczni w Niemczech 
muszą do końca marca zażądać zwalory­

zowania sum. 

•on 
Lekarz-dentysta 

F. Horowicz - bid 
ordynuje codziennie od g. 9-ej do 2-ej 

Moniuszki li? 5, M. 106-83. 

W bieżącym tygodniu odbyło się wal­
ne zebranie właścicieli nieruchomości w 
Łodzi. Na zebraniu tem poruszano sze­
reg spraw- zasadniczych, w pierwszym 
zaś rzędzie sprawę zbyt wysokiego po­
datku, jakim magistrat obłożył nierucho­
mości łódzkie. W tej sprawie postanowio 
no wysłać specjalną delegację do mini­
sterstwa spraw wewnętrznych i ministra 
skarbu. 

Następnie poruszono bardzo ważną 
sprawę, dotyczącą zwłaszcza tych oby­
wateli naszego miasta, którzy posiadają 
pewne sumy na hipotekach domów, znaj­
dujących się w Niemczech. 

Mianowicie wosiadącze sum hipotecz­

nych zabezpieczonych na nieruchomo­
ściach, znajdujących się w obrębie Rze­
szy niemieckiej, powinni zgłaszać wnio­
ski o waloryzację tych sum najpóźniej do 
dnia 31 marca 1931 roku. Mają więc na 
wypełnienie tych obowiązków jeszcze je 
den miesiąc. Po upływie tego terminu 
wierzytelności hipoteczne nie będą mo­

gły być zwaloryzowane. Wnioski w 
sprawie waloryzacji należy przesyłać do 
właściwego niemieckiego urzędu meldun 
kowego (CmiPtbuchamt). który prowa­
dzi księgi hipoteczne danej nieruchomo­
ści. 

Po dokonaniu wyboru zarządu na r. 
1931, zebranie zostało rozwiązane, (t) 

bec czego delegaci iabryczni postanowili 
nad sprawa tą poważnie się zastanowić 
i omówić Jakieś środki zaradcze. 

W toku dyskusji delegaci wskazywa 
li. że wypowiedzenie umowy będzie mia­
ło niewątpliwicna celu zmniejszenie za­
robków robotniczych. Ponieważ wię­

kszość robotników pracuje zaledwie 
przez trzy - cztery dni w tygodniu, a 
olbrzymia ilość nawet przez dwa dni w 
tygodniu, obniżenie ich zarobków mogło* 
by spowodować bardzo poważne następ­
stwa. 

W konkluzji uchwalono narazie nie 
podejmować w tej sprawie żadnycb ak­
cji, lecz w wypadku, gdyby związki prze 
myślowe definitywnie powzięły uchwa­

łę wypowiedzenia umowy, stworzyć 
wspólne porozumienie wszystkich zw)ąz 
ków włókniarzy, celem skuteczniejszej 
przeciwakcJL (k) 

Dalsza zniżka cen 
artykułów żywnościowych. 

Wobec wydatnej zniżki cen artyku­
łów żywnościowych i konieczności do­
stosowania do tych cen przetworów re­
stauracyjnych i kawiarnianych, urząd 
statystyczny ogłosił dokładne cenniki 
obowiązujące w ostatnim czasie w sze­
regu miast. Według tych zestawień ce­
ny w Łodzi kształtują się obecnie na­
stępująco: 

Chleb żytni kosztuje 32 gr. za kilo. 
Mąka pszenna — 46 gr. za kilo, Kasza 
jęczmienna — 49 gr. za kilo, Ryż -
zł. 1.34 za kilo. Mleko kosztuje 30 gg%&> 
litr. Mięso wołowe — zł. 1.92 za kito. 

Jak wynika z powyższego zestawi 
nla, ceny są przeciętnie o 10 procent fttt 
sze, aniżeli przed dwoma miesiącami. 
W porównaniu z cenami z ubiegłego ro­
ku różnica jest bardzo poważna. A tym­
czasem ceny przetworów jeszcze nie zo­
stały obniżone, za wyjątkiem niektórych 
dań w restauracjach. Kawiarnie I cukier­
nie, które w pierwszym rzędzie odczuły 
skutki zniżki cen, dotychczas nie obniż\ 
ły zupełnie swych cenników. fk) 

Wybory do gminy żyd. 
odbędą się dn. 27 maja. 

Jak zdołaliśmy ustalić, powołana przez 
władze administracyjne rada gminna cHa 
wyznania żydowskiego w Łodzi, zwołu­
je na dzień 3 marca pierwsze posiedze­
nie komisji wyborczej, w celu ukonsty­
tuowania się oraz dokonania wyboru 
przewodniczącego komisji 1 jego zastęp­
ców. 

Dnia 5 marca r. b. komisja ta wyłoni 
komisję reklamacyjną, w skład której 
wejdzie połowa członków komisji wy­
borczej. Drugie tyle członków do komisji 
reklamacyjnej zostanie dokooptowanych. 

Dnia 23-go marca komisja wyborcza 
ogłosi termin i miejsce wyłożenia spłsu 
wyborców. 

Od dnia 30 marca do 12 kwietnia wy­
borcy, uprawnieni do głosowania; będą 
mieli możność wglądu do spisu wybor­
ców we wskazanych przez komfeję lo-
kałach. 

Komisja reklamacyjna w dniu 19 
kwietnia rozpatrywać będzie wniesione 
przez wyborców reklamacje, których 
termin składania upłynie w dniu 26 kwie­
tnia r. b. 

Składanie list z kandydatami trwać 
może pięć dni, t. j . od 5 do 10 maja r. b. 

Dnia 20 maja upływa ostateczny ter­
min składania w starostwie grodzkłem 
w Łodzii odnośnych zastrzeżeń co do 
kandydatów na listach, zaś 21 maja wy­
wieszone zostaną na murach miasta Hst\ 
kandydatów- Dnia 27 maja odbędą sie 
wybory, których wyniki ogłoszone będą 
dnia 28 maja r b. (a) 
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J A M I W S T E R O W I E C " 
Porywający film o miłości, zdradzie i bohaterstwie 

f 

jako żona i kochanka jako mąż 

Nadprogram Komedja dźwię­
kowa p . t. „Kabaret Dziecięcy" 

jako kochanek 

Początek seansów o godz. 4-ej po pol., w niedziele, soboty i święta PORANKI 
o godz. 12ej w pol. • 

Ceny miejsc na pierwsze seanse o d 1 z ł . na p o r a n k a c h p o 7 5 g r . i 1 z ł . 

TEATR 

T E A T R MIEJSKI. 
Dziś w piątek po raz oAtatni przed zejściem 

z afisza kapitalne ..Konto X " z Kazimierzem Szu­
bertem w roli popisowej. — Ceny najniższe od 
50 groszy do zł. 3 60 

Jutro sobota i niedziela wieczorem interc. 
sującc widowisko „Człowiek z teką'" z Kazimie­
rzem Kijowskim w roli tytułowej. Dzięki tech­
nicznym skrótom spektakl kończy się przed go­
dzina. 12 w nocy. 

W niedzielę o godzinie 4 po pol. sensacyjny 
..Panie doktorze, czy ma pan co jeść?'" 

Występy Stefana Jaracza. 
W najbliższym czasie .zeka Łódz wielki 

ewenement artystyczny: wystawienie głośnej 
sztuki R icca „Ul ica ' . Zapowiedź wystawienia 
?atuki tej, która w Warszawie grana jest w dal­
szym ciągu przy nadkompletach, wywołała w 
mieści* naszcni zrozumiale zainteresowanie, tem 
więcej, że w roli popisowej wystąpi świetny Ste-
fam Jaracz, który jednocześnie reżyseruje i in­
scenizuje sztukę. 

T E A T R K A M E R A L N Y . 
Slefanja Jankowska wystąpi w Teatrze Ka­

meralnym już tylko 4 dni a mianowicie: dziś pią. 
tek, sobota 2 razy, niedziela i poniedziałek wie­
czorem w ,,Roxy'', a w niedzielę o godzinie 5-ci 
po pol. w szlagierze Molnara „Dobra wróżka'' 

We wtorek premjera najnowszej komedji 
rupirlamego autora „Fotelu 47" i ..Egzotycznej 
kuzynki'' L, VerneuH'a „Tak się zdobywa ko­
biety" z Marcinowską. Lenkiem, Felińskim, Szu­
bertem! i Wina worem w rolach popisowych, Re­
żyseria K. Tatarkiewicza. Dekoracje B. Kude-
wiesa. 

T E A T R POPULARNY. 
Dziś piątek „Dookoła miłości''. Wszystkie 

miejsca po 1 zł . 
Jutro sobota i niedziela wieczorem urozmai­

cany popisami choreograficznemi i atrakcjami 
Hrabia Luxemburg'' Lelinra 
Z W Y S T A W Y OBRAZÓW A . BEHRMANA. 

Od chwili otwarch wystawy prac znanego 
u nos artysty-malarza A . Behrmana. publiczność 
/.wiedza ją gremialnie. W ten sposób społeczeń­
stwo łódzikie daje dowód swojej niewątpliwej 
sympatji dla twórczości cenionego i popularnego 
U rvas malarza. 

Wystawa otwarł', jest od godz 10-e' rano 
do lO.cj wiecz. Wejście dla dorosłych 50 groszy, 
dla młodzieży M\ gt 

Złodziej sprzedał okradzionemu siei łup 
Pomysłowy złoczyńca skazany na 6 mie­

sięcy więzienia. 

Sala M ANNTEUFEL"Zachodnia « 

i v | ^ ^ Mm Ararat" 
Dziś o g 9.45 w. program mieszany 

12 s z l a g i e rów sezonu 

:.>o składu odpadków \. Bergera 
przy ulicy Piotrkowskiej 22, dokonano 
włamania. Łupem złoczyńców padły 
czte ły bele odpadków, łącznej wartości 
1500 złotych. 

Gdy |)oszkodowany nazajutrz rano 
stwierdził włamanie, złożył meldunek 
W komisariacie i prócz tego podał ogło-1 
szenie do jednego z pism, iż sowicie wy 
nagrodzi każdego, kto się przyczyni do 
zwrócenia mu skradzionego towaru. 

P. Bergicr w ogłoszeniu tern podał 
swó j numer telefonu. 

W Rodzinach popołudniowych za­
dzwon i ! doń jakiś mężczyzna, który mu 
oświadczył, iż pragnie się z nim spotkać 
gdzieś na mieście, gdyż może mu udzie­
lić wszelkich informacyj o skradzionym 
towarze. 

P. Bergicr umówił się z nieznajomym 
żc nazajutrz rano będzie go oczekiwał 
przy zbiegu ulic Piotrkowskiej i Połu­
dniowej . Tajemniczy mężczyzna był 
bardzo punktualny. Podszedł sam do pa 
na Bergiera, zaprosił go do restauracji 
przy ulicy Południowej 9 i tam, bez ża­
dnych wstępów oświadczył, że może 
mu dostarczyć cały skradziony towar 
za 300 złotych. 

P. Bcrgier targował się z nim dość 
długo i wreszcie obiecał 250 złotych. 

Pieniądze te zostały złożone w re­
stauracji przy ulicy Południowej 9. Mło­
dy mężczyzna miał je otrzymać po przy 
wiezieniu wszystkich czterech bel od­
padków do składu Bergiera. 

W międzyczasie o niezwykłej tej u-
rnowie dowiedziała się policja. 

Ody nazajutrz przed dom przy ulicy 
Piotrkowskiej 22 nadjechał wóz z odpad 
kami, woźnicę zatrzymała policja. 

Okazało się, iż woźnicą był ó w mło­
dy mężczyzna, który konferował z p. 
Bergierem, niejaki Mordka Mendel Ro­
zenheim, zawodowy złodzie j . • i 

Policja ustaliła, i,ż Rozenheim b y l : 

sprawcą włamania do składu p, Bergie­
ra i zwracał mu towar, który sam skradł 
Paserzy dawali mu mniej, niż właściciel 
składu, więc wolał z nim zawrzeć tran-
zakcję. 

Nie powiodło mu się jednak. Nie zdą­
żył odebrać 250 zł., które zostały złożo­
ne w piwiarni przy ulicy Południowej i 
powędrował do więzienia. 

Wczoraj pomysłowy złodziej stanął 
przed sądem okręgowym, który sprawę 
tę rozważał w trybie postępowania u-
proszczonego pod przewodnictwem sę­
dziego Żabińskiego. Oskarżał prokura­
tor Kowalski. 

Rozenheim nie przyznał się do winy 
P. Bergier opowiadał na sprawie o 

swem spotkaniu ze złodziejem i zawar­
tej z nim umowie. 

» Sąd po zbadaniu pozostałych świad­
ków i wysłuchaniu przemówienia proku 
ratoi a skazał Rozenheima na 6 miesię-
cy więzienia. 

Na wypadek powodzi 
wydano już odpowiednie 

zarządzenia. 
Aczkolwiek wszystkie dane przema­

wiają za tem, że kraj nasz uniknie w ro­
ku bieżącym klęski powodzi, a w najgor­
szym razie nieznacznie będzie nią tylko 
dotknięty, to jednak czynniki powołane 
już dzisiaj wydają zarządzenia, aby mo­
żliwe niespodzianki nic zaskoczyły nas 
nieprzygotowanych. 

Ponieważ każda powódź, chociażby 
w najmniejszych rozmiarach, powoduje 
konieczność wzmożenia działalności opic 
ki społecznej, przeto ministerstwo pracy 
i opieki społecznej, wydało zawczasu od­
powiednie instrukcje swym organom wy­
konawczym, aby były one gotowe „na 
wszelki wypadek". 

Ma być wjęc przygotowana organiza­
cja społecznych komitetów ratunkowych 
pomocy poszkodowanym skutkiem klęsk 
żywiołowych., lub też wznowienie dzia­
łalności takich komitetów z lat ubiegłych 
o ile istniały. Drugą ważną rzeczą jest 
zorganizowanie we właściwym czasie na 

, leży tej obserwacji na terenach w celu u-
lprzędzenia zawczasu o możliwości klęski 
I powodzi. 

D ź w i ę k o w y T e a t r ś w i e t l n y 

C A S I N O 
Dziś i dni następnych leweiacyjny film z minionych lat woiny swiatuwtj 

Płomienna miłość oficera lotnika do kobiety szpiega. — Konflikt miedzy 
poczuciem obowiązku a głosem serca — Metody walki szpiegowskie). — Emo 
clonuiace momenty batalistyczne. — Cud techniki kinematograficznej — oto 
tło rewelacyjuego filmu 

„ M Ł O D E O R Ł Y " 
W roli głównej ulubieniec publiczności CHARLES ROGERS 

w roli kobiely szpiega, piękna JOAN ARTHUR. 
Nadprogram: dodatek dźwiękowy i aktualności krajowe,— Pocz. seansów o g, 4 30, osi. o 
g. 10,15, w „ w sob. i niedz. poranki od grdz. 12-e| do 3-ej po poł. p o 7 5 g r . i 1 z ł . 

Pasreparlout i bilety wolnego wejśca nieważne! 
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Komu i na co dajemy przeszło 50 milj. złotych. 

Budżet Łodzi sklecony „na kolanie 
Rada miejska ma uchwalić bez dyskusji potwornie wydęty budżet samorządu. 
Łódź ugina się pod niepomiernym ciężarem podatków miejskich 

idy miejskiej nie bu-{tak błyskawiczne, że radni istotnie nie 
dzą już żadnego zainteresowań^ ogółu, mogli zabierać głosu i uzasadnić nalc-
Wiadomo bowiem, że wszelkie jej u- Magalski . w - i f ^ Ł ^ 
chwałv sa zgóry przesądzone i żadna życie swoich wniosków. Większość so 
dyskusja na plenum nie zmieni przygo- cjalistyczna, nie chcąc stawiać swego 
towansi zawczasu decyzji rządzącej magistratu w kłopothwem PO»ozen:u. 
frakcji soclallstycznej. przez podnoszenie rąk. jak na komendę, 

Gdy jednak rozpoczynają się obrady 
nad budżetem uwaga społeczeństwa mu 
si być zwrócona na to. co się dzieje w 
naszym parlamencie miejskim. 

Budżet bowiem to — sprawa podat­
ków, dotycząca ogółu obywateli. Bud­
żet — to zamierzenia Inwestycyjne niła 
sta na najbliższy okres czasu. A Łódź 
pod wieloma względami tak bardzo jest 
upośledzona, że musi z zainteresowa­
niem przysłuchiwać się, na jakie cele 
.rzeznaczone będą pieniądze płacone, 
wlaszcza w obecnych czasach, z wiel-
,im trudem i wysiłkom. Budżet wresz­

cie — to ustosunkowanie się miasta do 
szeregu żywotnych spraw, do zdrowo­
tności publicznej, da opiekł społecznej, 
do subsydiowania wszelkiego rodzaju 
instytucji społecznych i filantropijnych, 

odrzucała bez namysłu wszystkie wnlo 
ski opozycji. 

Fakt. iż preliminarz opracowany został 
przez magistrat, wystarczył, aby więk­
szość radziecka zupełnie bezkrytycznie 
się do niego ustosunkowała, uniemożli­
wiając prowadzenie rzeczowych obrad. 

Tłumaczono to wówczas brakiem 
czasu. Obiecano, że w przyszłym roku. 
preliminarz będzie znacznie wcześniej 
wygotowany i odesłany do rady miej­
skiej i dlatego będzie mógł być rozpa­
trzony wszechstronnie, a me 

„na kolanie". 
A tymczasem, wbrew przyrzecze­

niom i zapewnieniom, "budżet •wpłynął 
do rady dopiero 

w połowie lutego. 
Komisja finansowo - budżetowa zała-

które w okresie ogólnego zubożenia lu-^wiła się z nim w ciągu 
vincici tern większą i szerszą muszą roz. • • " • • • • • f * 1 

winąć działalność. . ! 
W e wszystkich miastach sesje bud­

żetowe rad miejskich trwają 6—10 tygo 
dni. Szczegółowo i dokładnie rozpatru­
je się każda pozycję, każdą sprawę. Ob 
szernie i poważnie dyskutuje się nad ka-
żdem zanrerzeniem miasta. Nie ograni­
cza się nikogo w przemówieniach, ra­
dnym daje się możność zapoznania się 
/e sprawami, co do których mają wy­
nieść decyzje, wiążące miasto przez ca-
iy rok. 

Tam, gdzie wchodzą w grę pieniądze 
w dodatku pieniądze podatkowe, musi 

być zachowana 
jaknajdalej idąca ostrożność. 

Dlatego właśnie stanowisko samorządu 
iód'kiego w tej sprawie nasunąć musi 
każdemu obywatelowi 

daleko idące zastrzeżenia. 
Magistrat łódzki posiada w radzie 

miejskiej zdecydowaną większość. Dzię 
ki temu urobiło się przekonanie, że 
wszystkie wnioski, składane przez ma­
gistrat, muszą być przyjęte przez ple­
num rady. Nie było dotychczas wypad­
ku, by wniosek zgłoszony przez władze 
miejskie byt w radzie odrzucony, wzglę 
dnie zmodyfikowany. Czy. jest to słusz­
ne — nad tą sprawą nie będziemy się o-
becnie zastanawiali. Pogląd nasz na te 
-prawy wyłuszczaliśmy wielokrotnie. 
Chodzi nam w tej chwili o rzecz zupeł­
nie konkretną — o 
sposób uchwalania budżetu miasta Lo­

dzi na rok przyszły. 
Podczas omawiania budżetu muszą 

wszyscy pamiętać, że budżet Łodzi skła 
da się w 97 proceniach tylko z podat­
ków, płaconych przez wszystkich, bez 
wyjątku, obywateli naszego miasta. Ci, 
którzy płacą mają prawo moralne do­
magać się pewnego ekwiwalentu ze 
strony tych, którzy ich pieniędzmi dy­
sponują. 

Jak jednak wygląda to w rzeczywi­
stości? Budżet miasta musi być uchwa­
lony 

do dnia 1 marca każdego roku. 
Wchodzi on bowiem w życie z dniem 1 
kwletn'a, a władze nadzorcze, które 
wszystkie zamierzenia miasta dokła­
dnie kontrolują, muszą mieć czas do te­
go conajmniej jeden miesiąc. By należy­
t e opracować, preliminarz budżetowy, 
by pozwolić radnym zapoznać się z 
nim i wysnuć odpowiednie wnioski i u-
wagl, co przy przeszło 50-miljonowym 
budżecie jest rzeczą bardzo skompliko­
waną, 
trzeba poświęcić na to conajmniej 18 

wielogodzinnych posiedzeń. 
18 posiedzeń — to conajmniej 6 ty­

godni rzetelnej, poważnej pracy. 
W roku ubiegłym było w Łodzi U po 

siedzeń budżetowych rady miejskiej. 
Posiedzenia te trwały niekiedy do póź­
na w nocy. mimo to tempo obrad było 

kilku krótkich 

posiedzeń. I obecnie, jak się dowiaduje- miasta na cały rok. Niewiadomo, jak 
my. w przyszłym tygodniu mają się roz długo urzędować będzie jeszcze^ obecny 
począć plenarne budżetowe posiedzenia ' 
rady. Wiele czasu już niema. Budżet, jak 
już wspomnieliśmy, wmien był być u-
chwalony do 1 marca. Spóźnienie jest 
bardzo poważne. I dlatego właściwe 
czynniki zadecydowały, że budżet musi 
być uchwalony w rekordowym czasie 
i tempie, 

w ciągu zaledwie 5 posiedzeń. 
Jak się to będzie odbywało, nietru­

dno przewidzieć. Większość uchwali re­
gulamin obrad, na mocy którego każdy 
radny będzie mógł przemawiać 

tylko trzy minuty. 
Do poważniejszej dyskusji nie dopuści 
się nikogo. Punkt po punkcie, artykuł po 
artykule w błyskawicznem tempie, za 
pomocą mechanicznego podnoszenia rąk 
będzie uchwalony. Ale jak obronione zo 
staną intciusy ludności naszego miasta? 
Jak nastąpi rozdział sum podatkowych? 
Jak omówiona będzie sprawa ulg podat 
kowych, tak bardzo konieczna ze wzglę 
du na obecną sytuację? 

f i l chodzi przecież o plan finansowy 

zarząd miasta, a wówczas następcy o-
trzymają spuściznę, którą wykonać bę­
dą musieli, nawet, jeśli sprzeciwiać się 
to będzie interesom większości obywa­
teli miasta. 

I dlatego, jeśli rada miejska będz :e 
chciała istotnie rzeczowo ustosunkować 
się do tak powdżnej sprawy, jeśli bę­
dzie dbała o miasto, które oddało się jej 
w opiekę, należy na pierwszem zaraz 
posiedzeniu uchwalić 
petycję do ministerstwa spraw we­
wnętrznych z prośba o przedłużenie ter 

minu uchwalenia budżetu do 1 maja 
Narazić rada przyjmie budżet dodat­

kowy na pierwszy miesiąc nowego ro­
jku administracyjnego, a budżet zasadni­
czy musi być rozważony dokładnie, nie 
na 5 posiedzeniach, aby wszyscy oby­
watele, płacący, podatki mieli pewność, 
że ich ciężka krwawica istotnie obróco­
na będzie na rzeczy dobr-e, pożyteczne 
i właściwe. 

Sum, 

Podatek od kawalerów w Europie. 
Na łamach prasy zagranicznej toczy ssę w tej sprawie dyskusja. 
magistrat łódzki, oczywiścfc, zainteresuje się fym pro;ekfem podatkowym. 

Okres wojny światowej, który bar­
dzo wiele państw postawił w trudnej sy­
tuacji . finansowej, a niektóre doprowa­
dził nawet do ruiny, jak Tównleż da­
jący się w okresie powojennym we zna­
ki ogólnoświatowy kryzys gospodar­
czy spowodował, że rządy wszystkich 
państw szukają coraz to nowych źródeł, 
które zapewniłyby im możność utrzyma­
nia równowagi budżetowej. 

Jednem z takich źródeł, które w ostat­
nich latach były w wielu państwach bra­
ne pod uwagę, jest podatek kawalerski. 
Projekt ten za każdym razem, gdy wy­
łaniał się, wywoływał bardzo ostre tar­
cia między zwolennikami tego projektu 
a jego przeciwnikami. 

Jak dotychczas, podatek kawalerski 
wprowadzony został natychmiast po za­
kończeniu wojny światowej przez dva 
państwa, a mianowicie — Wiochy t Au­
strie. W Austrjl przez pewien czas ist­
niał nawet pojekt, by podatek ten został 
rozciągnięty nie tylko na kawalerów, 
lecz w równej mierze i na niezamężne 
kobiety. 

W ostatnich czasach kwestja wpro­
wadzenia podatku kawalerskiego stała 
sie znów aktualną w wielu państwach, 
zdobywając sobie dużą Ilość zarówno 
zwolenników, jak i przeciwników. W nie 
których parlamentach europejskich zo­
stały nawet zgłoszone już konkretne 
wnioski w tej sprawie 1 w związku z tern r>ewną"kwotęlwdatku, a człowiek obar 
na łamach pism zagranicznych zabiera- j c z o r ) y r o r j z i ną będzie odpowiednio mniej 

lu wypadkach, mimo wszystko, mogą 
sobie pozwolić na pożyczanie pieniędzy 
Innym. 

Lec i jeśli idzie o sprawiedliwość, to 
należy przyznać, że zarówno ci pierwsi 
jak i drudzy należą do wyjątków, które 
nie mogą być brane pod uwagę. Należy 
natomiast kwestję wprowadzenia podat­
ku kawalerskiego rozpatrzyć wszech­
stronnie, sprawiedliwie, eliminując bez­
względnie fakty wyjątkowe. 

Nikt nie jest w stanie zaprzeczyć, że 
miody, w sile wieku mężczyzna, który 
jest w stanie utrzymać rodzinę, a mimo 
to trwa w stanie kawalerskim, jest zu­
pełnie Odpowiednim objektem, nadają­

cym się do obciążenia go podatkiem ka­
walerskim. W wypadku takim wchodzi 
w grę nietylko kwestja zwiększenia do­
chodów skarbu państwa, lecz w pierw­
szym rzędzie kwestja elementarnej spra­
wiedliwości. 

Jeśli przez wprowadzenie podatku 
kawalerskiego ugruntowanego na zasa­
dach sprawiedliwości zwiększą się wpły­
wy skarbu państwa, a niezależnie od te­
go wprowadzenie takiego podatku wpły­
nie na naturalny przyrost ludności, to 
już te fakty w dostatecznej mierze prze­
mawiają za wprowadzeniem takiego po­
datku. 

Czyż nie będzie sprawiedliwe, jeśli 

P R O S Z E K 
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Lecz posuńmy się w swych rozważa­
niach jeszcze dalej. 

Człowiek, posiadający żonę i dzieci, 
jest zmuszony nie tylko karmić, ubierać 
i utrzymywać swą rodzinę, lecz musi 
również uczyć i wychowywać swe dzie­
ci, gdyż jest obowiązany dać społeczeń­
stwu zdrowych, kulturalnych i uczci­
wych obywateli. Wszystkie te obowiąz­
ki nie ciążą natomiast na kawalerze i 

mężczyzna stanu wolnego płacić będzie tern samem jest on zwolniony z bardzo 

ją głos wybitni parlamentarzyści, zasta­
nawiając się, czy wprowadzenie podat­
ku kawalerskiego jest racjonalne, a naj­
ważniejsze —• czy wprowadzenie takie­
go podatku jest sprawiedliwe. 

Między innymi, głos w tej sprawie 
zabrał jeden z najwybitniejszych parla­
mentarzystów krajów bałtyckich. 

— Przeciwnicy podatku kawalerskie­
go — pisze ,on — twierdzą z całą sta­
nowczością, że kawalerowie w niektó­
rych wypadkach znajdują sie w sytuacji 
materialnej o wiele trudniejszej, niż lu­
dzie żonaci. Argument ten jest jednak 
naszem zdaniem zupełnie nieprzekony­
wujący, gdyż bardzo często zdarzają 
wypadki, że ludzie posiadający majątki 
są tak obciążeni długami i różnego ro­
dzaju zobowiązaniami, wypływającemi z 
tytułu ich majętności, że de facto mają 
oni o wiele mniej, niż ci, którzy nie po-
siacbją żadnych majątków, nie płacą 
nairóżnorodniejszych podatków i w wie-.ką sarna sumer 

obciążony? Czyl i : jeśli człowiek żona­
ty płaci X złotych podatku, to kawaler 
winien płacić X plus N złotych. 

I oto wyłania sie zupełnie słuszne 
pytanie: dlaczego kawaler winien płacić 
więcej? Odpowiedź jest zupełnie jasna 
i logiczna. 

Kwestja jest tego rodzaju, że ustano­
wione ustawowe brzemię podatkowe po­
winno być dla kategoryj ludzi o jedna­
kowej zdolności płatniczej tych samych 
rozmiarów. Do tego stanu rzeczy winna 
dążyć każda władza ustawodawcza, 
gdyż twierdzenie to jest i logiczne i 
w zasadzie sprawiedliwe. Ale tylko w 
zasadzie. 

Bo w rzeczywistości sprawa przed­
stawia się zupełnie inaczej. Czy zdolnoś­
ci płatnicze ojca rodziny, zarabiającego 
500 złotych miesięcznie, są takie same, 
jak kawalera, który również zarabia ta-

wielu wydatków. 
Czyż ten stan rzeczy jest sprawie­

dliwy, czyż powinni bvć w społeczeń­
stwie obywatele, posiadający uprzywile­
jowane stanowisko? Dlaczegóż brzemię 
podatkowe dla kawalerów ma być lżej­
sze, niż dla ludzi żonatych, mających 
niepomiernie większe obowiązki, zarów­
no moralne, jak i materjalne? Czyż we 
współczesnem społeczeństwie kawaler 
zajmuje jakieś upośledzone stanowisko? 
Nic podobnego! W rzeczywistości jest 
wręcz przeciwnie. Wszystkie przyjem-

iności i radości życia sa bardziej dostęp-
' ne dla kawalera, niż dla człowieka żona­
tego, obarczonego rodziną. 

Jeśli jest,mowa o wprowadzeniu spe­
cjalnego podatku dla kawalerów, to bra­
ni są pod uwagę kawalerowie, którym 
sytuacja materjalna zezwala na założe­
nie ogniska domowego, a nie ci, którzy 
znajdują się w trudnej sytuacji mater­
ialnej i dla których życie rodzinne jest 
niedostępne. 
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C E N Y , T R A K T A T Y i P O D A T K I . 
w p . . . . . . . . . Proklamacja rządowa o walce z wy 

>kim poziomem cen przemysłowych już 
v chwili jej wydania wywołała na tem 
miejscu szereg uwag krytycznych. Wska 
ywaliśmy już wówczas — gdy jeszcze 
pirtja na ogół poddawała się inspiracj i 

na błędy w założeniach akcji. Podnosiliś 
ny brak zróżniczkowania w ustosunko­
waniu się do przemysłów — o silnej or­
ganizacji, których ceny od kilku lat są 
,:tywne (węgiel, żelazo!) i przemysłów 
\iórych cenniki zdławione są już obec­
nie, wskutek trudności zbytu; podnosl-
'iśmy konieczność odpowiedniego dobo­
ru punktu wyjściowego akcji zniżkowej, 
^rzyczem oczywiście musiałaby nim być 
Mcrwsza grupa przemysłów. 

AJtcentowalśmy wreszec niemożli­
wość proklamowania zmiany poziomu 
cn przy utrzymaniu niezmienionych 

cen towarów i świadczeń dostarczanych 
••rzez państwo. 

Względnie niewiele czasu upłynęło 
• te wszystkie niemal zastrzeżenia przy-
Jy się w opinji zajmując miejsce pierwo 
tego entuzjazmu. W międzyczasie uja­
wniły się pewne szkody wskutek t. zw 
bojkotu nabywców'', oczekujących efe-

akcji Tządowej. Podjęte zostały inter 
vencje organizacji gospodarczych. Rząd 
•muszony był częściowo wycofać się z 
łozyciji. Wydano komunikat stwierdza-
ący, iż akcja zniżkowa w niektórych 
przemysłach (włącznie z włókiennict­
wem) jest zakończona. Każdemu wiado 
no, że akcja w sensie pewnego oddziały 
wania na jej przebieg nigdy nie była roz 
noczętą, ponieważ przebieg zniżki był 
.iłkiem spontaniczny. Wiadomo też każ 

Jemu, że akc ja taka nie została też roz­
poczęta i w tych gałęziach gdzie mogła-
>y w pewnych granicach nastąpić a tak 
e w dziedzinie towarów i świadczeń do 

Warczanych przez państwo. 
^ j^^Rąj jeszcze okazała się konieczność 

•irdżo delikatnego traktowania progra-
y£i&W- gospodarczych, a' terobardziej ha­

iił ogólnych rzucanych ad ustrm szero­
'.ich mas. 

* 
Traktat handlowy z Rzeszą ratyfiko­

wany został przez komisję do spraw za­
granicznych- Treść jego była już tutaj 
wielokrotnie omawiana. Chodzi — jak 
niadomo — o umowę opartą na zasa­

pie klauzuli najwyższego uprzywilejo­
wania z zastrzeżeniem pewnych kontyn­
entów wwozowych artykułów szczegół 

>ie interesujących dla stron obu. Prze-
ieg posiedzenia komisyjnego był o tyle 
lieresujący, iż po raz pierwszy czło-
* ślę klubu rządowego zabierał głos prze 

ko wnioskowi rządowemu. Odbija się 
l pewne rozdwojenie opinji kraju, zda-

cj sobie sprawy z konieczności •pacy 
kowania zachodniej granicy gospodar­
nej i jednocześnie niebezpieczeństw 

ku przemysłu niemieckiego na osła­
bnę przez kryzys nasze pozycje, przy 
.inoczesnem paraliżowaniu naszego ira-
• rLu rolnego do Niemiec. Mimo to, 

iiwfla ratyfikacji jest o tyle dobrze 

przez rząd nasz dobraną, że daje nam 
okazję akcentowania dobrej woli w ok­
resie gdy Niemcy niełatwo zdecydują się 
przejaw tej woli zaakceptować. 

• 
Minister skarbu ciągle jeszcze nie wi 

dzi możności reformy podatkowej. Wy­
powiadaliśmy się już w tej sprawie tyle 
razy, iż obecnie nie chcemy się powta­
rzać. Jeżeli jednak ze stanowiska mini 

niezmienności malerjalnego prawa podat 
kowego — nic nie może wytłumaczyć 
braku natychmiastowe! reformy proce­
dury wymiarowej i egzekucyjne; oraz — 
częściowo — ustroju władz podatko­
wych słowem całego prawa formalnego 
podatkowego. Zagadnienia z tego zakre 

Kupcy skarżą się 
na zarządzenia administracji 

w sprawie zniżki cen. 
W dniu wczorajszym łódzkie organi­

zacje kupieckie otrzymały z centrali zw. 
kupców w Warszawie pismo w następu­
jącej niezmiernie ważnej sprawie: 

Hasło zniżki cen, rzucone przez rząd, 
zmierzało pierwotnie do obniżenia cen 

stra skarbu dadzą się usprawiedliwić pe kresie płatnik może się już obecnie 6po 
wne argumenty w obronie aktualnej dziewać ulgi. a> 

su są również od wielu lat badane i roz • podstawowych surowców z wyjątkiem 
ważane i czas najwyższy, aby się z<l°-1 rolniczych i osiągnięcia tą drogą natu-
być na decyzje. Przynajmniej w tym za- 1 

Sytuacja w włókiennictwie 
będzie zreferowana p. min. Prystorowi. 
Jak się dowiadujemy międzyminister 

jalna komisja, która w ciągu kilku dni 
przeprowadziła w Łodzi badania nad 
sytuacją przemysłu włókienniczego, 
przedstawi w najbliższym czasie zebra­
ny materjał p. ministrowi Prystorowi, 
który na tej podstawie sprecyzuje swój 
pogląd na zasadnicze punkty programu 
uzdrowienia łódzkiego włókiennictwa. 

Jednocześnie w ministerstwie prze­
mysłu i handlu rozważana jes>t obecnie 
możliwość zastosowania środków, zape­
wniających racjonalizację produkcji w 
przemyśle włókienniczym. 

Na odbytych przez komisję rządową 

konferencjach z przedstawicielami miej­
scowych władz administracyjnych wszyst 
kich zainteresowanyh resortów oraz z 
przedstawicielami przemysłu zostały u-
stalone cenne dane dotyczące nienormal 
nych stosunków w przemyśle włókien­
niczym a zwłaszcza oświetlono znacze­
nie konkurencji najdrobniejszego prze­
mysłu, który, nie opłacając żadnych pra 
wie świadczeń ani podatków, nic pono­
sząc kosztów administracyjnych, stano­
wi niebezpieczną konkurencję, godzącą 
w podstawy przemysłu wielkiego i śred­
niego. 

Upadłości i nadzory. 
W dniu wczorajszym »na sesji wy-| Sąd nie przychylił się do wniosku sę 

aziafu handlowego znalazła się sprawa dziego komisarza i syndyka w sprawie 
nadzorowanej firmy „Tow. Akc. Wyro- umorzenia postępowania upadłościowc-
bów Wełnianych i Gumowych F. W . 1 go, lecz nostanowi! postępowanie za-
Schweikerta"-z siedziba przy ul: Piotr-Jwicsić. * - - -
kowskicj 147. 

Na sesji sądu handlowego w tlniu 21 W dniu wczorajszym wpłynęło poda 
.istopada r. ub. przedłużono odroczenie' nie firmy ..Windman, Wajc I Jocłiimo-
wypłat na dalsze 3 miesiące t. j . do diriaiwicz". Fabryka wyrobów bawclnia-
20 lutego r. b. Inych, przy ul. Piotrkowskiej Nr. 85 o u-

Z ostatniego sprawozdaira sędziego!dzielenie odroczen'a wypłat firmie oraz 
komisarza wynika, iż w okresie od 211 jej współwłaścicielom: Jakóbowi Wind' 
stycznia do 20 lutego r. b. obroty nadzo'manowi i Mojżeszowi Jochimowiczowi 
rowanej firmy obniżyły się do nicnoto-| W podaniu swem firma powołuje się 
wanego podczas trwa'n'a nadzoru sądo-jna ogólnie znane przyczyny kryzysu 
wego poziomu. Obaw ten znalazł swe [gospodarczego, które spowodowały 
tłumaczenie w wyjątkowo złej konjun-.chwilowe trudności płatnicze firmy, jak 
kturzc na rynku towarów wełnianych ijkolwick jeszcze obecny stan materjal-
gumowych. Również wpływy kasowe,ny firmy wykazuje dostateczne środki 
oraz portfelu uległy obniżeniu. na zaspokojenie wicrzycileli. 

Ponieważ większość wierzycieli zgo Bilans firmy na dzień 26 lutego, za-
dziła się na otrzymanie swych należno- mykający się sumą 1.948.349 zł., w któ-
ści po dłuższym okresie czasu i z mini-1 rej rachunek kapitału wynosi 549.799 zł. 

Tkalnia za darmo 
jst do oddania w Czechosłowacji. 

O napięciu przesilenia gospodarczego 
Czechosłowacji świadczy najlepiej o-

łoszenie, które wyjmujemy z ostatniego 
uneru organu związkowego niemiec­

kiego zjednoczenia przemysłowców cze-
. nosłowackich. 

Ogłoszenie brzmi: 
..Tkalnia materiałów bawełnianych o 
krosnach na 90 cm. szerokości jest na 

ty czas do oddania zupełnie bezpla-
Właścicielom chodzi tylko o za-

nienie robotników. Tanie stawki płac 
otniczych. Cały objekt oddajemy je-
< :e za zwrotem kosztów ubezpieczenia 
x-rtyzacjl. Praca może być podjęta w 

i v "ej chwili". 
Ogłoszenie to jest więcej wymowne, 

liż najobszerniejsze i najbardziej źródło­
we artykuły i statystyki. 
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malnem oprocentowaniem, stan ten mo­
że przyczynić się wydatnie do sanacji 
interesów firmy. Przez uzyskanie więk­
szych obrotów swemi wyborami; a 
szczególnie zrealizowanie dotąd dużego 
składu gotowych towarów, istnieje uza­
sadniona nadzieja, że firma ostatecznie 
uzdrowi stan swego przedsiębiorstwa. 

Sąd wobec upływu terminu umorzył 
postępowanie zapobiegawcze firmy 
„Tow. Akc. F. W. Schweikert" 

• 
W listopadzie 1928 r. ogłoszona zo­

stała upadłość handlującemu Berkowi 

wykazuje szereg poiycyj, które przy sa 
nacji przedsiębiorstwa być mogą brane 
pod uwagę. Z pośród nich, po stronie ak 
tywów, są to pozycje: maszyny — 
281462 zł., utensylja tkackie — 8.722 zł. 
urządzenia biura i składu — 2.563 zł., 
nieruchomość i udział w przedsiębior­
stwie na Węgrzech (Budapeszt) — 
445.000 zł. Po stronie zaś passywów na­
stępujące pozycje mogą być brane pod 
uwagę przy sanacji przedsiębiorstwa: 
długoterminowe pożyczki krajowa i za­
graniczna — 469.313 zł. i dług hipotecz­
ny, zagraniczny — 318.318 zł. ponieważ 

KupferowŁ Chwilę otwarcia upadłości (zostały one zaciaeniete nod 
oznaczono na dzień 24 października 1928 tywów. znajSS"TsięPzagranica 
ProwidzT onPr£J2TSZ* W 0 * ! • N . a ^ r y c i e ą z a ś nass^wóww pozy-
n-owadził on sprzedaż i wyrób towa- cjach wierzycieli — monn ri 
rów wełnianych Sędzią komisarzem tów - mSzł., akceptów gotówka 
zSW

2a7ku?ftnr̂ dZ,i h a n d ' o w V T
Ł ° - £srch - pożyczek k r ó t t ziński, zaś kuratorem masy ad w, Tep-'55.804 z}., firma posiada po stronie akty 

ralnego zmniejszenia kosztów produkcji i 
obniżenia cen wyrobóyv przemysłowych 
w handlu detalicznym. 

W praktyce pierwsze założenie rzą­
du zostało spaczone i w poszczególnych 
miejscowościach zdarzyły się wypadki 
stosowania środków administracyjnych 
w celu osiągnięcia obniżenia cen, przy-
czem odziaływanie władz zwracało sie 
bezpośrednio przeciwko handlowi deta­
licznemu. 

W związku z powyższem centrala ' 
kupców prosi łódzkie stowarzyszenie o 
przesłanie jej wszelkich posiadanych ma 
terjałów co do niewłaściwych zarządzeń 
władz administracyjnych w związku z 
akcją obniżania cen. 

Na podstawie otrzymanego w tej 
sprawie materjału centrala związku kup­
ców zwróci się do czynników miarodaj­
nych celem usunięcia tych anomalji. (c) 

Giełda pieniężna. 
Na wczorajszem zebraniu giełdy wa-

lutowo-dewizowej w Warszawie zapo­
trzebowanie na dewizy było małe przy 
tendencji bardzo słabej. Dolarem gotów­
kowym obracano po kursie 8.90 i trzi 
trzecie, wyplata telegraficzna na New 
York — 8.922. Notowano dewizy: Bruk­
sela — 124.40, Londyn — 43-34 i jedni' 
czwarta, New York PT 8-913, Paryż -
3497, Praga — 26.42 i pół, Zurych '--
171,87, Wiedeń — 125.33, Medjolan 
— 46-72 i pół, w obrotach międzybanko­
wych Berlin — 212, kurs orentacyjr'-
dla dewizy na Oslo 238-71. W obrotacr 
pozagiełdowych dolar gotówkowy —8.'J i 
rubel złoty — 4.75 i jedna czwarta -
4.74 i trzy czwarte, rubel srebrny — 1-4? 
bilon — 0.71. czerwoniec — 5.40. 

AKCJE. Na rynku akcyjnym tendc:.-
cja mocniejsza była dla akcyj Banku Poi 
skiego, natomiast słabsza dla akcyj Mo-
drzejowskich. Notowano: Bank Polski-
136 i pół — 135 — 135 i pół, Modrze-
jów — 7 i trzy czwarte. 

PAPIERY PROCENTOWE. W grupie 
papierów państwowych mocniejsza był > 
6 proc. pożyczka dolarowa, pozosUt! 
papiery bez zmiany. Notowano: 3 prec 
Ludowi. — 50, 4 proc. inwest. zwykła -
96 — 95 i trzy czwarte, 5 proc. konwei 
50, 6 proc. dolaroWa — 71 i pół — 72 i 
trzy czwarte, 10 proc. kolejowa — 10o. 
W dziale papierów prywatnych jedyr.; 

większych obrotów dokonano 5 proc. li 
starai m. Warszawy, pozostałe papie, 
bez zainteresowania. Notowano; 8 proc. 
Przem. Pol. — 83. 4 i pół proc. ziemskie 
— 52, 5 proc. m. W-wy — 56 i pół, 8 pr. 
m. W-wy —i 71 i trzy czwarte—72 i trz} 
czwarte, 8 proc. m. Częstochowy — tS 
8 proc. m. Kalisza — 62 i pół, 8 proc. ta 
Piotrkowa — 63- Drobne tranzakejc: 5 
proc. konwers. — 49 i pół, inwest. serie 
wa — 103, 6 proc oblig. m. W-wy 
em. — 50 i pół 8-ma i 9-ta em. - ' 
larówka — 51, III em. 49. 

per. 
Po ogłoszeniu upadłości wpłynęło do 

Sądu podanie kuratora o zastosowanie 
przymusu osobistego w stosunku do upa 
dłego. 

Na odbytem zebraniu wierzycieli 
masy upadłości w dniu 6 grudnia 1930 r 
nikt z wierzycieli się nie stawił. Postano 
wiono upadłość tę zakończyć. Przeciw­
ko upadłemu wytoczono proces karny. 
Upadły Kupfer- jednak zdołał zbiec za­
granie , wobec czego postępowanie kar 
ne zostało zawieszone do czasu jego 
ujęcia. | nej mierze daje gwarancję dalszych 

Wobec powyższej decyzji Sądu Okrę,wpływów z bieżącej produkcji, na któ-
gowego, wniósł syndyk tymczasowy o ( r ą firma posiada dostateczną ilość su-
zakończenie postępowania upadłościo- [ rowców 

Iwesro. 

w ó w następujące równoważniki: towa­
ry — 295.840 zł., przędza — 168.217 zł., 
dłużnicy — 207.426 zł., dłużnicy wątpli­
wi — 521 zł. oraz akcje na sumę 7.000 
zł. (50 akcyj Banku Polskiego). 

Poza temi pozycjami nieobjęte b :lan-
sem zostały następujące pozycje po stro 
nic aktywów: wartość mieszkań wspól­
ników — 15.000 zł. oraz 1/5 część war­
tości nieruchomości w Zawierou, nale­
żącej do Jakóba Windmana — 20.000 zł. 

Przedsiębiorstwo firmy jest czynne 
i zatrudnia 150 robotników, co w znacz 

N O T O W A N I A B A W E Ł N Y . 
Liverpool, 25 iuUr,;. 

B&wetn* amerykańska — ramknice'e: siy. 
cz«ri —, luly 6.0S marzec 6.09, kwiecień 6,13 
maj 6.18, czerwiec 6 23. liipfcc 6.28, sierp eń' (i M 
wraesień 6.35, październik 6 38, listopad 6.42 
r£udzień 6.46. Loco 6.34. 

Liverpool, 25 lutego. 
Bawełna egipska—zamlorccic: styczeń 1(1.35 

marzec 9 80, maj 9.<>I, lipiec 10.02, wrzeseń 10 U 
październik 10.14. listoiwl 10 ?0. Loco 10.35. 

Aleksandra. 25 lutego. 
Bawełna egipska—zamknięcie. Sakcllarid:,: 

etyczeń 21.63. marzec 19.52, mai 20 02, lipiec 
20.52, listopad 21.31. Ashm^uni: kw'ecbn 13.90. 
czerwiec 14.12, sierpień 14 27, październik 14 45 

Nowy Jo.k, ¿5 I.:.. • .. 
Bawełna amerykańska — zaiV.inicrc: I «•'• 

11.30. Kooitro/k'y poł.i sty:-.iń 12.22, ma-zec U :•' 
kwiecień 11.30. mai 1142, c ł t r w o e 1153. lipN 
11.67, s'erpien 1180, wrrej'cn 11.83, pazdt'.crn 
11.95. listopad 12.03. 'jiudzicń 12.14 
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Za agitację komunistyczną 
sąd skazał mówców na 2 lata więzienia. 
W dniu 7 listopada ubiegłego roku 

przypadała trzynasta rocznica rewolucji 
Osadzono Ich w wlezieniu. 

Wczoraj stanęli oni przed sądem okrę-. wmuruj sianęu oni przed sądem okrę-
bolszewicklej w Rosji. Komuniści polscy, gowym, który sprawę tę rozważał pod 
w myśl otrzymanych Instrukcji, we wszy przewodnictwem sędziego Arnolda, w 
stkich miastach rozpowszechniali odez- asyście sędziów Jesionowskiego i Brau-
wy, nawołujące do czynnego udziału w n a. Oskarżał prokurator N :kitienko. 
demonstracjach I wiecach. Podsądni na sprawie nie przyznali się 

Łódzka policja polityczna, posiadając d o w i n v j twierdzili, że nie wygłaszali 
dokładne inłormacje o projektowanych żadnych przemówień na podwórzu domu 
wystąpieniach, rozwinęła kontrakcję. p r z y u ] i c y Wólczańskiej Nr. 237 i poll-

Na parę dni przed organizowanym j C J- a be Z z a dnego powodu Ich areszto-
obchoćem policjanci zauważyli w godzi- w a j a > 

nach porannych w podwórzu domu przy I świadkowie, funkcjonariusze policyj-
ullcy Wólczańskiej Nr. 237 kilknd7l?się- J „i, zeznawali zgodnie z aktem oskarże-
ciu robotników, przysłuchujących się n j a . 
przemówieniom, wygłaszanym przez ja- j g ą d , po wysłuchaniu przemówień pro-
kąś młodą parę. | kuratora, wydał wyrok, moca którego 

W chwili, gdy policjanci znaleźli się piotrkowska i Przednówek zostali sko­
na, podwórzu, jeden z mówców począł zam- v o 2 lata wiezienia z pozbawieniem 

1 rewnlucvłtv» 

Utopiła dziecko w ustępie. 
Sąd skazał wyrodną matkę na rok więzienia 

W marcu ubiegłego roku, w czasie J siostrze na wychowanie i wreszcie o f 
1 - _ > i . 1 1 • 

wznosić okrzyki rewolucyjne. 
Na widok policji mówcy zmieszali s łe | 

ze swymi słuchaczami, którzy starali się 
im ułatwić ucieczkę. | 

Któryś z robotników wzniósł okrzyk: 
— Towarzysze nie dajcie aresztować 

naszych mówców! 
Policjanci szybko opanowali sytuację.' 

Zdołali oni aresztować prelegentów ko­
munistycznych l mimo dość energicznej 
postawy tłumu, sprowadzić ich do komi­
sariatu. 

W lokalu pnllcvjnvm ushlono. Iż 
przytrzymanymi byli: Estera Piotrkow­
ska, krawcowa (Stary Rynek 11) i Wolf 
Przednówek, trykoclarz (Nowo-Zarzew-. 
ska 9 ) . 

Przednówek odsiadywał już dwulet­
nia kare za działalność komunistyczną 
a Piotrkowska rok twierdzy. *| 

Ody znaleźli się na wolności, znów 
rozpoczęli pracę w organizacji komuni­
stycznej kolportowali odezwy i wygła­
szali agitacyjne przemówienia w fabry­
kach. 

ZE ZWIĄZKU LEGJON1STEK POLSKICH. 
KomisłB ortfan-iacyina oćdzialu Związku 

LcjJ^oniatek w łodz.1 przyimutc interer ̂ nlkl w 
; rody między fiodz'n« 6 a 7 w lokalu Zwlniku 
I.cjfcwiistów, ulica Narutowicza Nr. 45, prawa 
oficyna. 

(as) 

oczyszczania dołu biologicznego w pod­
wórzu domu przy ulicy Franciszkańskiej 
19, z ustępu wyłowiono zwłoki dziecka, 
liczącego około dwuch miesięcy. O wy­
padku tym doniesiono najbliższemu ko-

I misarjatowi policji, który wdrożył do-
! chodzenie. 

Dozorcryni domu przy ulicy Francisz 
kańskiej 19 oświadczyła poliq'i, iż w tej 
kamienicy przez pewien czas mieszkała 
jakaś młoda niewiasta, która powiła 

nieślubne dziecko, 
przez pewien czas je karmiła i następ­
nie w nieustalony przez nikogo sposób 
pozbyła się niemowlęcia. 

Gdy ją pytano, gdzie podiiała dziec­
ko, początkowo twierdziła, te je sprze­
dała zamożnej i bezdzietnej mężatce, 
później poczęła opowiadać, że oddała je 

l « » » y P o w i e k o w y K lno -Tcat r w Łodz i 

S P L E N D I D " »; 
N A R U T O W I C Z A 2 0 . 

D z i ś I cfnl n a s t ę p n y c h . — W s p a n i a ł y p r z e b ó j p r z e w y ż s z a j ą c y w s z y s t k o 
d o t y c h c z a s w i d z i a n e i s ł y s z a n e z s r e b r n e g o e k r a n u . 

Esm 1 A N N I N O S 
w swym pierwszym filmie dźwiękowym przerażającej swą pr- stolą tragedji 
człowieka-idealisly, który zetknął się. z okr< pną r/eczywistoś-ią życ a 

Dia i at miłości i upodlenia p. 1. 

NIEBIESKI MOTYL 
1\iuł orygin. .Ni bieski Aniot". Wytwórni .UFA". Kon likt m edzy 

:'j'°2S„a-b- Marlena Dietrich. 
— Rźy.-er.a: Józef von Sternberg. — Muzyka Fryderyk Hollaender.— 

wiadczyla, że 
dziecko zmarło. 

Policja, w wyniku żmudnego śledz­
twa, ustaliła, iż niewiastą tą była 374et 
nia Stefania Miterówna. 

Wysłano za nią listy godere i wresz­
cie ujęto. 

Miterówna powędrowała do więzie­
ni a. 

Wczoraj stanęła ona przed łódzkim 
sądem okręgowym, który sprawę tę roz­
ważał pod przewodnictwem sędziego 
Kozłowskiego w asyście sędziów Wilec 
kiego i Bondzikowsktego. 

Oskarżał prokurator Grzegorzewski. 
Miterówna na sprawie przyznała się 

do winy. 
— Nie miałam z czego żyć — tłuma­

czyła się — ojciec dziecka wcale się o 
. nic n :e troszczył i unikał ze mną spotka 
i nla. Nie chciałam, by dziecko, zmarło z 
' głodu i chłodu. Wołałam już je sama uto 
] pić, by się nie męczyło. Po śmierci dzie­
cka, znalazłam pracę. Z dzieckiem nie 
cbHano mnie przyjąć. 

Wobec przyznania się do winy, świad 
ków nie badano. Prokurator domagał się 
dla Miterówny surowej kary. 

Sąd skazał dziewczynę na rok wię­
zienia, darując jej na zasadzie amnestji 

1 połowę kary. as. aur 

Początek przede awieA o gode. 
nieważne. 

*. S I IO, - Passepartout prócz urzędowych i prasowych 
Aparatura diwleV-owa Wes ern E cclric 

Ceny mieisc i l . f, 2 i j . 

Di i i w nocy dyżurują następujące -apteki: 
i»ukc. X Leln-wcbra (Plac Wolności 2), Sake J . 

iHarmana (Młynarska I ) . W . Damięck i e go ffkrtr 
'.ouska 127),. A Pcrcimans (Ccgielni«na J . 
Cymcra (Wólczaftrka 37), Suke. F. Wójcickiego 
(Napiórkowskiego 27). 

Mieście pomoc 
najbiedniejszym 

O w o c £ | r z e c l i i i 
M t u c l a 

J T o p f s a l dla . . ( W c p u & I i f t i " 26) 

^ * , . . . ! wa, w pierwszym szeregu, w pobhzu 
Jednego z pierwszych dni listopada od strony ul. Konstantynowskiej nadclą- z a m kn i c t y ch drzwi magistrackich. Nic 

szła ulicami Łodzi wielka manifestacja gał oddział policji. Ikrzyczn-ła i nie płakała, jak inne. Była 
Tłum zawył... Opanowała wszystkich w tej chwili opanowana jakąś straszną 

:iekłoŚć i nieiistenliu/n̂  KnhM* etn 

obezwładniły kobiety, powaliły go na| - Mamo! - wołał - M a m o ! 
ziemię 1 biły go w asną jego pałką. Ko- Płakał i tulił się do niej, jak kiedya.. 
pały go I znęcały się nad nim, dopMu nte Gdy byt mały. ^ S ^-°dr^za.mj-PolIc3anci n l e daH Strumiłłowa nodniosła powieki Dłn-Zf^JlP: fi!** ?*« * * " * > ™ iakby go iie po-ko. Tłum rósł z chwili na chwilę i przy­

łączali się do niego wszyscy, którzy w 
tym czasie znajdowali się w pobliżu. 

J Było samo połudnłe. 
W tłumie znajdowała się Strumiłło-

kobiet. Niosły one dzieci na 
głodne I trzęsące się z zimna 

rękach. 
się z zimna. Szły W M

z a c i ^ ^ x $ ^ ^ V J ^ £ ^ ^ t C J C h w i , i straszną 
biety ze wszystkich przedmieść... SC_K0„s5" "/euSSL̂ t̂ii??f2̂ f± c z c z ą c ą mocą. Wyrywała kamienie i 

lezyngu! J ą c a , n a g a " k u T ^ i ł a P ' ^ c i a - 1 Kłosem rzucała niemi w okna. Bita policjantów Szły ze Slezyngu! 
Szły z Chojen ł 
Szły z Batut! 
Szły z Widzewa! 
Olbrzymi pochód szedł ulicą P:otr 

kowską w stronę Nowego Rynku i za- ' Ale nie ruszymy się stąd! 

zachrypniętym wołała: (kopała ich I drapała" pnznokcinmY Bluz-
— Nie ruszymy się stąd! Niech nas za kę miała na sobie podartą od ciągłego 

biją! Nas i nasze dzieci! Nie stoi nikt o ta- szarpania, wfosy rozwiane, dookoła ust 
kie życie! Niech strzelają! ino prędzej'... 

trzymał się przed 
blcty wołały: 

— Chleba! Chleba! 

Magistratem... Ko- — Nie ruszymy się! Nie pójdziemy! 
Niech nas zabiją! — wołały kobiety, 

znawała. Po chwili, z ogromnym trą­
dem dźwignęła rękę. Położyła ją na je­
go głowie- Uśmiechnęła się ł powiedzia­
ła ledwo słyszalnym szeptem: 

— Janyszek... 
Nie żyła już. 

W kilka dni po jej śmierci na wszyst­
kich frontach wojennych zatknięto białe 
chorągwie. 

Ogłaszano ludziom dobrą nowinę: 
— Pokój!... Pokój!... 

CZRŚC DRUOA: - „POKÓJ". 
Jesteśmy teraz z Janem Ostrogą po 

j sączyła się krew. 
Janek, który tu przybiegł wraz z'drugiej stronie tanrtych czasów, w^no-

,i 'Zośką, niosąc pod pachą swoje ..Kurje- wel Kpoce Pokoju. 
ry'\ zauważył matkę zdaleka. Próbował Wydarzenia, których tak oczekiwał 

B v l v crntnwp t P r « na w*™« tw» P a W z « d ° s t a ć s i ę do niej, ale było to nie- Ostroga, zastały go teraz wskutek śmler-
uyiy gotowe raz na wszystko. Pa- m o ż l i w e ł ,ci nmtki fcobbjętnłałejo na wszystko. 

W tej chwili nadciągał od strony uli- Nie mógł zdobyć się na żadną aktyw-
' c v Piotrkowskiej oddział konnej policji. n o ś ć - n » wewnętrzny stosunek do łych 

Wpadł kłusem w sam środek tłumu. s P r a w - W™ w n i r " tak niedawno jesz-
- Incik-ńmi w n t n ł y tak>PV7h"iPf^p"^.;;:;' , A Tratowali kobiety I dzieci. Szarżowali...' C z e . W « l y się i obejmowały swym 
głosikami wola y także, chleba! Powstał gle. Błyszczące ostrza sra.be1 przecinały no- W n i e m świat cnły. Śmierć matki odwró-
ogólny p acz. krzyk memal, bo dzjcu. Co chwila któraś z kobiet wydostawa 'S ̂  Sg?eblały się w data oitekSS c i f a *° o d wydarzeń, od życia, od nowe-
szczególniej te małe, bękarty właśnie,'ła się z tłumu i zaklinała, aby się nie ru- Sa2*1 zagrcwały s l « w c , a , a ' ooeKaiy 0 . y c i a ^ f e r a z ^ 
darły się w niebogłosy!... Jedna z kobiet, 1 szać. 
z trojgiem drobnych dzieci, czepiających 

Podnosiły dzieci do góry ponad gło- [ trzyły obojętnie na oddział policyjny, któ 
wy swoje i niemi to, jakby sztandarami ry groził patkami i nawoływał do rozej-
swej nędzy głosiły swoje prawo. Dzieci ścia się... 
płakały... Niektóre z nich cieniutkiemi i — Nie pójdziemy stąd! — wołały dą 

się jej sukni, wyszła z tłumu i stanęła na 
stopniach, prowadzących do gmachu ma­
gistratu. 

Wołała • 
— Kobiety! Maiki! Nie ruszymy się 

stąd, dopóki nam nie dadzą zapomogi! 
Niech nam dadzą chleba! 

— Chleba! Chleba! — wołały ko­
biety. 

— Niech nam powiedzą, kiedy skon-

d z } c U Stffdo1 JSrkl.n,Urem p r 2 € d o s t a w a r,o 
koniec! Zdechniemy wszystkie! 

Inna znów wdrapała się na latarnię i 
wołała: 

— Tam! Tam do środka! Do tych 
burżujów! Chodźmy tam wszystkie! 

N i p . ^a ł ^ ł l s l ę Prędko, że nie jest to zbyt łatwe. Ten 
w . i Ł m u . ' m a ł v śc inek, który na planie dawnych 
W tej chwm ktoś z wnętrza budyń- Wietklcli jego zamierzeń, nie mieścił się 

ku wystrzelił. | zupełnie, bo był zbyt nieważny — teraz 
R«ka StrumiWowel. w której dźwł- wydawał się zagadnieniem ogromnie ne­

gata kamień — opadła... Całem ciałem wiktanem i trudnem. Nie mógł sobie tak-
Tam jes chleb! Tam są pieniądze! Do ma ertela w dół... że poradzić t nieustępliwą, imnrta nnśln 
gistratu. ^ jpnęfc r<Vętwlał. Donlero po długiej o matce... O jej śmierci... Nigdy ''otąd 

Zeskoczyła z latarni ł pobiegła na- chwili udało mu ste matkę przenieść do ze śmiercią nie zetknął się, chociaż 
P r z o d - • I pobliskiej bramy. Niósł ją razem z ZoS- śmierć wogóle była często na "Stoch lu-

— Za mną! -wo!a ła . Chodźcie wszys tką . Idzi. chociaż mówiła o nici p. Grażyna I 
v.zy się ta woma!? Kiedy skończy s:ę ( kie z dzieciakami! | Stnrmlłłowa miała przymknięte po- chociaż niedawno jeszcze p a t i v i na roz-
głód I nędza! Patrzcie, jakie są moje dziej xtirm usiłował wedrzeć się do troę- wiek! i usta lekko rozchylone. Wydnwa- Nte szczątki pannv Mani śirierć. — 
ci! Wrzody na całem ciele! Chodzić nic trza magistratu. Drzwi były zamknięte, ło się, że już nie żyje... Ale serce bilo Czemże jest śmierć? Kresem życia? bez-
mogą! Mówić nie mogą! Tylko płaczą z Posypały się kamienie. W tej chwili od-IJeszcie. użytecznością? nędzą rozktadaiacego 
głodu i zimna... Patrzcie, o! ! dział policji zagrodził drogę. Policjanci. 

« ^ • • T 1 _ * • A * *« - -£?odu t z j n n i i i . . . 

1 obnażała chude i zaropiałe ciałka bili pałkami i odpierali coraz gwałtow-
swych dzieci i niemi to, potrząsała przed niejsze ataki kobiet. Zgóry ktM wylewał] 
wielotysięcznym tłumem kobiet. Zdała.wodę na głowy. Jednego z policjantowi 

Janek unosił głowę matki I prze? ŚcI- się cuchnącego ciała?" Niczem wiecei? 
śnięte gardło powtarzał: jCzy nic nie 7ochje? I czy wszystko> uh-

-~ Mamo! Mamo! — To ja! Iga zepsuciu? Wszystko? 
Rozpacz go ogarnęła Przerażenie. (Dalszy ciąg Jułro). 
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Genjalny śpiewak 

A L . J O L S O N 
i słoneczny 

S O N N Y B O Y 
wzrusza serca wszystkich filmem 

SERCE PIEŚNIARZA 
. IKO" 

Słuchawki, detektory, głośni­
ki, aparaty radiowe oraz części 

radio elektrotechniczne 
poleca 

Juliusz Hamer i S-ka 
LóDŹ, ul 6-go Sierpnia Nr. 1. 

Telefon Nr. 188-58. 
UWAGA: Ładujemy Akumulatory 

IBS* 

DOKTÓR 

H. Wołkowyski 
" T r i " ' CEG1ELK1MA Br. 36 

telefon 216-90 
S p e c j a l i s t a c h o r ó b s k ó r n y c h 

i w e n e r y c z n y c h . E l e k t r o t e r a p j a 
L e c z e n i e l a m p ą k w a r c o w ą . 

l'rzyimuie od g, 8 - 2 przed p. i od 5 - 9 
woiedziele i święta od godz. 9—1 

Dla pań oddzielna poczekalnia. 

SALA FIŁHARNON3I 
T e l . 2 1 3 - 8 4 . 

Doktór 

CZWARTEK, 
dnia 5 marca 1931 r. o g. 8.30 w . 

TYLKO JEDEN WIECZÓR 
ARTYSTYCZNY 

HANKA 

K l i n g e r ! ORDONÓWNA 
. 1 IDs -7natfnmiłn rirfvctlfa ł^ołni Oni Prn _ finn'1 S p e c . chor . w e n e r y c z n y c h 

s k ó r n y c h i w ł o s ó w . 

Andrzeja 2. Tei . 132-28 
Przyjmuje od 9—11 i 5—8. 

w niedziele i święta od 10—12 
Od 1 — 2 w Lecznicy. Piotrkowska 62 

Znakomita artystka teatru „Qui . Pro - Quo" 
w swoim najnowszym repertuarze 

Udział biorą: 
STEFAN.IA B E T C H E R O W A 

IGA KORCZYŃSKA 
Primaballerina opery warszawskiej 

ANDRZEJ ŚNIEZYNSKI 
Solista słynnego baletu Djagi lews 

XEN1A KOMPANIEJCEWA. 
Szczegóły w programach. 

poszuk iwana . Oferty sub „222" 

„ C z y s f ość " 
Piotrkowska 44. tcleion 167-45 

przyjmuje cyklinowanid drutowanie, 
froterowanie oraz sprzątanie biur, po­
koi. Czyszczenie szyb. 

Jest to ostatni wieczór Hanki Ordonówny przed 
wyjazdem na dłuższe tournee po Europie. 

Bilety do nabycia w Kasie Filharmonii. 

• » • • • 4 M 

Do akt Nr. 112 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Powiatowego w Ło-] 
dzi, Adam Lagodzińskl, zamieszkały] 
w Łodzi przy ul. Kilińskiego Nr. 55, ! 

na zasadzie art 1030 U. P. C. ogłasza, '$ 
że w dniu 10 marca 1931 r. od godz. 9 
10 rano w Łodzi przy ul. Narutowicza fj 
29. odbędzie sic sprzedaż z przetargu 
publicznego ruchomości, należących do 
Pajgi Bajzer i Chila Majera Bajzcra I 
składających się z mebli, oszacowa­
nych na sumę zl. 1.195. 

Łódź, dnia 17 lutego 1931 r. 
Komornik: A. ŁAGODZlNSKI . 

Do akt Nr. 320 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Powiatowego w Ło­
dzi, Adam Lngodziński, zamieszkały 
w Łodzi przy ul. Kilińskiego Nr. 55, 
na zasadzie art 1030 U. P. C. ogłasza, 
że w dniu 13 marca 1931 r. od godz. w_ 
10 rano w Łodzi przy ul. Zagajnikowej I t ' 
33, odbędzie sic sprzedaż z przetargu 
publicznego ruchomości, należących do 
Moryca Gariiukla i składających się z 
5 rolwag parokonnych, oszacowanych 
na sumę zł. 700. 

Łódź, dnia 12 lutego 1931 r". 
Komornik: A. ŁAGODZlSSKL 

Do akt Nr. 6 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Powiatowego w Ło­
dzi, Adam Lagodzińskl, zamieszkały 
w Łodzi przy ul. Kilińskiego Nr. 55, 
na zasadzie art 1030 U. P. C. ogłasza 
że w dniu 17 marca 1931 r. od godz 
!0 rano w Łodzi przy ul. Piotrkow­
skiej 54. odbędzie się sprzedaż z prze 
targu publicznego ruchomości, należą­
cych do Szmula Lasmana i składają­
cych sie z pianina, oszacowanego na 
sumę zl. 900. 

Łódź. dnia 21 lutego 1931 r. 
Komornik: A. LAGODZlNSKI . 

Zarząd Towarzystwa Żydowskich Szkól 
Średnich w Łodzi zaprasza PP. Członków To ­
warzystwa na 

Z W Y C Z A J N E OGÓLNE ZEBRANIE. 

które sic odbędzie w niedzielę, dnia 15 marca 
b. r., o godz. 8.30 wieczorem w lokalu Gimna' 
zjum Żeńskiego przy ulicy Piramowicza 6. 

Porządek dzienny: 
1. Zagajenie i wybór Prezydjum Ogólnego 

Zebrania. 
2. Sprawozdanie Zarządu i Komisji Rewi­

zyjnej. 
3. Budżet na bieżący rok szkolny. 
4. Wybó r członków Zarządu i Komisji Re­

wizyjnej. 
5. Wnioski. 
U W A G A : W razie nieprzybycia na Zebranie 

statutem przewidzianej liczby członków, odbę­
dzie się ono w II terminie w tym samym lokalu 
i z tym samym porządkiem dziennym w nie­
dzielę, dnia 29 marca b. r. o godzinie 8.30 wiecz. 
i będzie prawomocne bez względu na ilość obe­
cnych członków. 

Will 
ft A ÙYM/A L MłE 

'Laboratorium Chem.ramx 
/THÀMBUPGAS 

ŁÓDŹ. GŁOWNA 50 

Ż ą d a ć w s z ą d z l e . 

NAJTANIEJ, 

NAJPRĘDZEJ, 

NAJWYKWINTNIEJ 

i NAJSOLIDNIEJ 

WYKONUJE 
WSZELKIE DRUKI 

W S P Ó Ł C Z E S N A 

D R U K A R N I A 

A R T Y S T Y C Z N A 

ŁÓDŹ, PIOTRKOWSKA 107. TEL. 216-16. 

I 1 

L Kupno i sprzedaż 

M U i L Ł : pokój stołowy (dębowy) sy­
pialny, salon, szafy, krótki ezarnv for­
tepian do sprzedania. Kątna 17, m. 24, 
od 11—3. 
P O W Ó Z jednokonny ..Victoria", pra-
wie nowy, do sprzedania, ul. Szneia 15 
OKAZYJNIE do sprzedania garderoba, 
tapczan, otomana, kozetka, stół. tapi-
cer, Nawrot 8. 28 
ZEGAR stojący firmy „Becker'* w no­
wym stanie okazyjnie sprzedam. Sie­
radzki, Piotrkowska 114, prawa oficy-
na, II wejście, parter. 
SPRZEDAM DO At na dorodnych wa­
runkach Zńrawla 7 

[ L o k a l e 
•BJJJ 

POKÓJ ładny, umeblowany do wyna­
jęcia. 11-go Listopada 12. front, II pię-
tro. naprawo. 27 
LOKALE, mieszkania, sklepy, pokoje 
z klatki schodowej, poleca biuro „Pol-
ruch". Al. Kościuszki 27. tel. 141-0). 
POSZUKUJE pokoju małego, skrom­
nie umeblowanego przy rodzinie izr. 
w okolicy Andrzeja. Oferty z cenami 
pod „A. D." 

111 

Czcić S o k a l u 
i dużem oknem wyslawowem (sklep w najruch-
li*szej części ul. Piotrkowskiej) 

o d s t ą p i ^ . 
Oferty do Administracji „Republiki" pod „A. X ' 

O W A L S 
USUWA NA JSItWEJSZE Ä 

* BÙLEGŁOWY-r™ 
^ UBRVKA CHEMICZNO fARMACEurvCZNA | 

• AP.KOWALSKI-WARSZAWA S 

POKÓJ umeblowany dla skromnego 
pana. Przejazd 19. m. 18, front. 
1—2 POKOJE frontowe, ładnie ume­

blowane dla adwokata lub lekarza. Pi 
ramowicza 15. m. 4, telefon 205­31. 
front, I piętro. 1 
POKÓJ dwuokienny do wynajęcia 
Piotrkowska 99, fr. II p. m. 6, tele 
fon 128-77. 
ODDAM pokój umeblowany małżeń­
stwu lub dwum panom. Narutowicza 
35. m. 13. front. 
3 POKOJE i kuchnia, wszelkie wygo­
dy. Karola 8, m. 15. obejrzeć od 12—5. 
POKÓJ frontowy umeblowany słone-
czny z oddzielnem wejściem, natych­
miast do wynajęcia. Zielona 57, m. 13. 

Posady 

Doktór 

F r y z i e r t i 
§ 'damski zdolny potrzebny od zaraz. Za- flilH^OlOHiOlO*! 

walizka 8. Uu„ .„k„ U„k;„,.„ 

M o n l u s z k i 11 
telefon 63-22. 

powrócił. 
Choroby skórne 
weneryczne elek 

troterapja. 
Przyjmuje od 8—12 

od 5 — 8 wiecz 

specialista chorób 
skórnych, wenerycz 
nych i moczopłcio 

wych 
P i o t r k o w s k a 7 0 

(róg Traugutta) 
Tel. 181-83 

Przvirouie od 8.30 
do 10,30 rano, od 1 

od 6 

choroby kobiece 
dróg moczowych 
G d a ń s k a 7 7 - a 

tel. 208-95 
Przvimuie w donM 
6—8 wiecz. i w lc 

cznicy „Santtas". 
Ccgielniana 29 

od 11—1-ci 

P O T R Z E B N Y praktykant biurowy w 
wieku 17 lat. Oferty do „Republiki 1 ' 
pod '„Praktykant". 
POTRZEBNI chłopcy do sprzedaży ga 
zet. Zgłaszać się ul. Bazarna 8, B. Czu 
rapski. 
ZAROBEK UBOCZNY dający znaczne 
dochody bez uszczerbku dla pracy za­
wodowej znajdą osoby mające szero­
kie koła znajomości. Stałe zastępstwo 
niewykluczone. Zgłoszenia Oddział o-
bligacji. Gospodarczy Zakład Kredyto-
wy, Lwów, Wałowa 1 la. 

w niedz. i święta do 2.30 pp 
od 10—12 (do 8.30 w., w nie­

dzielę i święta od 
.10—1-ei. Oddzielna 
poczekalnia dla pań 

Lampa kwarcowa 

Lekarz - arai jila 
l - U I D I I 
PiotrKowsKaSl 

tel. 121—23 
Godziny przyjęć 
od 4—7 wieczór 

med. 

D r . m e d . 

Nlewiażshi 
powróc i ł 

s p e c j a l i s t a c h o ­
r ó b s k ó r n y c h 
w e n e r y c z n y c h 
i moczoptciowych 

ul. A nurze ja 5 
Teł. 159-40 

Przylmuie od 8—11. przyjmuje w choro' 
od 5—9. w niedzic-i bach skórnych 

le i święta oa 9— li i wenerycznych 
Oddzielna pocze- od 1 do 3 i 7 —8, 
kaliiia dla pań. ' — 

Rozmaite 

MISS MARY gives English, French, 
and German lessons. Traugutta Nr. 2, 
fr. I. 
CH IROMANTKA słynna Marmona, 
przepowiada przyszłość, rady i wska­
zówki. 6 Sierpnia 18. m. 3. 4 
PRZYJMĘ panów na mieszkanie. Rad­
wańska 53 m lf 

Sienkiewicza 95 

P o s z u k u j e s iq 
inteligentnej wykwa 

ilikowanei osoby 
do 8-letniei dziew­

czynki, Zgłaszać 
się z referencjami 
Pomorska 46. int 
Hartglas między g. 
10—1 i 4—5, 

ZGUBIONO paszport zagraniczny (ar­
gentyński), wystawiony na nazwisko 
Zastavsk.v Salomon, Nr. 920494. Uczci­
wego znalazcę proszę o zwort, ul. Pił 
sudskiego Nr. C4, za sowitem wynagro­
dzeniem. Dozorca wskaże. 

BROMBERG Moryc, ucz. kl. VI 1 Gim 
nazjum Żydowskiego, zagubił matry-
kułę. 
ZGUBIONO weksel na zl. 437, płatny 
31 maja 1931 r., wystawca A. Rak. na 
zlecenie H. Gutcrinan. Znalazca pro­
szony o oddanie do Ii. G-utcimana, Ko 
ścielna 4. Weksel unieważniam. 

Redakcla i Adm. Piotrkowska 49. Godz. przyleć Redakcji 6—7 po pol. Teł. Adm. 1.22-14. Tel. Red. 127-24. 136-43, 136-44. 189-00. Tłocznia: 180-80. Konto P. K. O. „ W y d . Republika*: 6S.148. 

Prenumerata „II. Republiki" Ogłoszenia; 
od 1 lutego 1931 roku wynosi w Łodzi 4.00 
za odnoszenie do domu 40 gr.. z przesyłka pocz 
towa w kraju zł. 6,50 zagranica zł 10. ..Express" 
i „Republiki" wraz z odnoszeniem 7.00 złotych. 

Z W Y C Z A J N E : 12 
W TEKŚCIE: 50 
NA S I R I-ej zl 2.— za 

gr. za wiersz milimetrowy (na stronie 10-szpalt) Słuszne reklamacje beda uwzględniane, o Ile 
gr za wiersz milimetrowy, (na stronie 4-szpalU; wniesione beda naipóżniei w ćmgu tygodnia 

, (na wiersz milimetrowy, (na stronie 4-szpalt.) 
NEKROLOGI : 40 gr- za wiersz milimetrowy (na str. 4-szp.) Zaręcz 

i zaślub, po tekście 10 zl. Za mleisce zastrzeżone specjalna dopłata Zamiejscowe o 50 proc. 
zagraniczne o 100 oroc. drożej Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada 
Ogłoszenia specjalne o 50 proc. drożej. Drobne 15 gr — Najmniejsze zl 1.50 poszuk. pracy 
10 groszy najmniejsze zł. 1.20. Ogłoszenia adwokatów ryczałtem 25 zl. 

od ukazania się pierwszego ogłoszenia, lub 
niezwłocznie po ukazaniu sic drugiego ?. izedu 
ogłoszenia tej samci treści cd pitrwsze -
Omyłki, które zasadniczo ..ic zniier.jaia ue ś : 1 

ogłoszenia, nie upoważniała do zadurila zwrotu 
zapłaty lub powiórzcnui ogłoszenia 

Za wydawcę: Wydawnictwo „Republika", Sp. z ogr. odp. i redaktor odpjw. Wacław Smólski. W druk. „Republiki", sp. z ogr. odp. w Łodzi, Piotrkowska 49 i 64. 

* 


